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Taras ~zewczenKo. 
W stuletnią rocznicę urodzin 

(9 marca 1814 roku). 

W dniu dzisiejszym święci brat­
ni naród Ukraiński po obydwu stro­
nach Zbrucza stuletnią rocznicę uro­

. dzin swego naiwiększego wieszcza. 
Zaletnie od warunków politycz­

nych, na prawym brzegu dzień ten 
Jest obchodzony uroczyście i z całą 
pompą, jako wielkie święto narodo­
we, z udziałem , metropolity, bisku­
pów, posłów do parlamentu J sejmu, 
profesorów, najrozmaitszych delega­
cji- bez porównania solenniej nit u nas 
w 1897 roku, stulecie Mickiewicza-; 
na lewym brzegu obchód b~dzia no­
sił charakter cichej uroczystości ro­
dzinnej, będzie uczczony nie przez 
przemówienia publiczne, odsłonięcie 
pomnuca, lecz wi~cej przez ciche no­
cne ro_daków rozmowy. Gdy Mickie­
wicz otrzymał pomnik w Warszawie, 
odsłomęty w grobowem, lecz w tern 
wymowrnejszem milczenm, Siewczen­
.ko w Kiiowie musi s1~ obeJść bez 
przemówień i be~ pomnika. 

Jairn wielkich. wieszczów w SWJ m 
narodzie chętnie zeRtawiają Mickie­
wicza z Szewczenką, lecz trzel.ia tu 
ucr.ynić pewqe zastrzM..enie: Jako ge-

. njusz Szewcz~nko nie dorównywa 
wprawdzie polskiemu wieszczowi, 
nigdzie nie wzbił si~ on na takie nie­
botyczne wyl}.yny natchnienia, ,jak 
Adam w „Improwizacji", nie por.o­
stawił swemu narodowi tak harmo­
nijnie i artystycznie skonstruowanej 
epopei, jak: „Pan Tadeusz", nie bry­
znął tak wrogom swego narodu ślinę 
pogardy i tółcią nienawiści, jak Mi­
ckiewicz w „Dziadach" i „Ustępie 
części III" - lecz podczas gdy Mi­
ckiewicz otrzymał w spadku język 
literacki i poetycki jut doskonały, 
stwórzony przez Kochanowskiego, a 
rozwmięty przez Potockiego, Kocho­
wskiego, Krasickiego, Trembeckiego 
i innych swych poprzedników, -
Szewczenko był sam twórcą swego 
narodowego języka literackiego. Pró­
by jego pop1zedników: I wana Kotla­
rewskiego (Natalka Połtawka i Mo­
skal czariwnyk), oraz Hryhorego Kwi­
tki Osnowjaneńka (Marusia) pisane 
w języku narodowym, nie znalazły 
szerszego oddźwięku; Szewczenko 
musiał tworzyć w ięzyku jeszcze su­
rowym, literacko nie wykształconym, 
został tym, czym był dla języka 
polskiego Kochanowski. Na szczę­
ście iednak wspaniała i nader bogata 
ustna literatura ludowa, dumki o bo­
haterskich czynach i sławnych dzie · 
juch Zaporoża (znacznie dopiero póź­
niej przez Dragomanowa zebrane i 
drukiem ogłoszone), ciężkie zadanie 
tworzenia języka literackiego Szew­
czence ogromnie ułatwiły. 

Urodził się Szewczenko we wsi 
Moryńcach, powiecie zwynihorodzkim 
na Ukrainie, jako syn poddanego chło­
pa. Od dziec.ka jadł on gorzki chleb 
niewoli, a wcześnie zakosztował sie­
roc~go .. Służąc u diaczka, popychany, 
pomewierany, nauczył się czytać; 
czuł on ogromny pociąg rt u malar­
stwa, lecz nie miał go gd ~. i 0 zaspo­
koić. Po rótnych tułaczJcach w 15-ym 
roku tycia został kozaczlnem poko­
Jowym ówczesnego dziedzica Mory..: 
niec, Engelhardta, lrtóry przekonaw­
s~y się, że z małego 'l'arasa nigdy 
me będzie dobry lolrnj, posiał go na 
naukę do maistra m11la1·skiego do 
Peter ::iburga. 'l1u przypadkiem zapoz­
nał si~ Szewczenko ze swoim roda~ 
kiem malarzem-akadem1k1em Soszen-

ką, który si~ nim szczerze zajął i po-­
lecił profesorowi akadem ji Briułowo­
wi. Za ,jego staraniem, oraz poety 
Zukowskiego i naszego rodaka, hr. 
Wielborskiego, Szewczenko został 
wykupiony z niewoli swojego po­
mieszczyka (1838). Obudziło si~ wte­
dy w nim natchnienie poetyckie, i 
ju~ w roku 1840 wydaje on swego 
„Kobzar'a". Po ukończeniu studiów 
akademickich (1844) wraca do ojczyz~ 
ny, lecz niezbyt długo danym mu 
było cieszyć się wolnością i widokiem 
ojczyzny. 

Były to czasy strasznej reakcji 
Mikołajewskiej. Za wiersz „ Kaukaz" 
Szewczenko zostaje aresztowany 
(1847) i oddany jako prosty sołdat 
do bataljonów Orenburskich nad mo­
rze Aralskie, gdzie mu śurowo za. 
broniono cokolwiek pisać i rysować. 
'ru przemordował się lat dziesi~ć i 
ostateoznie zrujnował swe zdrowie. 
Zwolniony (1857) po wstąpieniu na 
tron Aleksandra Il, odwiedził swe 
strony rodzinne i osiadł w Peters­
burgu, gdzie zmarł wkrótce (1861). 
Zwłoki przewieziono do ziemi ojczy­
stei, gdzie jak my Kościuszce, tak 
rodacy Szewczence usypali wifllki 
kopiec pod Kaniowem. Pisma jego 
były przekładane na języki rosyjski, 
(Biełousow), serbo-chorwacki, (Ha­
ram baszicz) i polski, (Leonard Sowiń­
ski, Syrokomla, Gorzałczyński, Cha­
jęski). Najdokładnie1sze wydania pism 
pod redakcją Ogonowskiego. Dokład­
ny ~yciorys ten pisał Konisskij (Lwów 
1901). 

Trzem zass.dniczym motywom 
hołduje lutnia Szewczenki: miłości 
swojej ojczyzny, miłości wolności, mi- . 
łości dla wydziedziczonych i pokrzyw­
dzonych, niewolników i parjasów 
społec~nycb. - Urodzony w chacie 
chłopa - niewolnika,Szewczenko za­
znał osobiście; mówiąc drastycznie, 
na własne) ·Skórze poznał cała, okrop­
ność bytu chłopa pracuJącego na 
pańskiem dla pana, będącego jego 
własnością aką samą, jale koń lub 
krowa i jak inwentarz spr7.edawane­
go („Miortwy;a Duszi"). 'ru można 
odnaleźć wiele wspólnego pomiędzy 
Szewezenką, a iego pol~1rim tłuma­
czem, pi~wcą niedoli . chłopskiej, Sy· 
rokomlP 
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Mickiewicz zaś, szlaoholo 1 rodu 

1igdy tak blłzko nie 1tykał sl12 z nie-
1o11\ ludu wie1skiego, w1~o chocia:t 
lej, jako człowiek światły i szlacbet­
ny, z całego seroa Eipółozuje („ Wid­
mo „Pana" w „D1iadanh" i .pochlebne 
wzmianki o panaoh littiwskich, .któ­
rzy · r.adall wolność włoQci anom), nie 
wydobywa 1ednak z siebie. tak krwi~ 
serdeczn' przepo1onycb tonów nawyra­
?.enie chłopskle.1 niedoU, jak to na kat. 
dym kroku napotykamy u 81,ewczen· 
ki. Z jaką głQboką gol'ycze, óburza 
:-;i ę Szewczenko na sentymentalne 
idealizowanie tycia chłopskiego i na­
zywanie cbłopAkiej chaty cichym ra­
jem: 
Jak by wy znały, panyczi, 
De lude płaczut tywuczy, 
Towy-b ldlll1 ne tworyły, 
To marne Bohnb na chwałyły, 
Na nas~y elozy smijuczyś. 
Za szczo, nezna1u, nazywaJut 
Ohatynu w hal tychym raiem? 
Jaw ehati muozyn•sia lcołyś, 
Moi taJQ alozy frołyłyi, 
Najperszi slozy Ja neznaju 
-Czy .Jest u Boha lute zło, 
Szczobu ti1 chat! ne tyłoT 
A chatu raJem nazywa1ut1 
Ne nHywaju ii ra1em 
TU chatynoczkf u haf, 
Nad czystym stawom kra) eeła. 

- - -
U tfj chatyni-u ra1u 
Ja baozyw piekło. Tam newola, 
.lobota tiałJcaJa; nl.koł7 
I pomołytyś ne dajutl 
Ta~ matir dobraja moja 
Szcze mołoduju u mohyłu 
Nutda ta praca połotyły.„ 

Poeta który poznał nf ewol12 w 
w kolebce, a po krótkim oleueniu sit 
wolnościa, doznał jej na nowo jako 
zesłaniec w sołdaty, tym gorQOej .ko­
chał wolnoś6 i tym nami~tniej pra­
gn"t zniesienia niewoli. Umiłowa­
niem wolności dyszą wszystkie jego 
utwory, prócz nielicznych trdci mi­
łosnej. Marzył on o czasach przy-
1•ł7oh.J „bez chołopa i bez pana•, 
adY na U.krainie i śladu pańskiego 
siia nfe zostanie, a bf)dl\ tylko „Judą•, 
On wierzył, te iego U.kraina powsta­
Die l rozp~dzl ciemności niewoli i te 
wtedy .na woJnośoi pomodli\ sio nie­
wolnicze dzieci". 

Miło86 uoiemiętonej ojozyzny­
Uknłny-pozostaje .jednak dominują­
cym ponad wszystkie inne motywem. 
Lubi on wspominać czasy Zaporoła, 
gdy oza)ki mołojców wystraszał1 pa­
d7szaeha w Carogrodzie, paliły przed 
jego oczami SkułAlri, pl"drowały brze­
gi Anatołji; (.Iwan Pidkowa", .Har 
mali)•). Wielbi on w swych najcel­
nieja..ych utworach wodz_ów powsta1i 
lud'1 ukraińskiego przAoiw Polsce 
(.Tarasowa nicz•, .szwaczka•, .Haj­
damaki", poiwi•cone wodzom pow­
stania 1768 r„ Goncie i Zeletniai:owi). 
Gdy jednak w nastQpstwie zarówno 
Polska jak i U.kraina upadły i dosta­
łJ alt pod jedno jarzmo obce, nie 
zna)dzlemy w jego utworach słów.ka 
ulena wiśol ku spółczesnej Polsce; 
przeci\\'ne tał za szcz~śliw" przeszło­
ści'\, gdy oba narody tyły zgodnie, 
dopóki ich nie porótniły „pauy i 
ksiondzy•. SzczQśoia obydwu naro­
dów oczekuje Szewczenko tylko od 
porozumienia siQ zwaśnionych braci. 
Naweh„Hajdamaków", 1roil.czy poeta 
refłeks.j~, ie wszystkie czyny ich na 
nio siQ nie zdały bo .kto Jony z nich 
skorzystał. U padła Ukraina, została 
sit tylko jej sława: 

„Posijały ba1dainaky 
W Ukraini tyto, 
Ta nie wony jo.ho tały. 
Szozo muaym robyty1 
Nema prawdy, ne w,yrosła; 
Krywda powiwaje„. . . . . . . . . . . . 

Nenacze łylii, diwczata; 
Pyszałasia synamy maty, 
Synami wolnymi. Rosły, 
Rosły syny i wesełyły 
Stani skorbnii lita, -
At poky imenem Chrysta 
Pr1Jszły ksiondzy i zapałyły 
Nasz tycbyj raj, i roztyły 
s~yroke more stiz i kroni.„ . . . . . . . . . . . . 
Ot takto, lasze, drut&, brata I 
Nesytyi ksiondzy, magnaty 
Nas poriznyły, rozweły, 
4 myb i 'dosi tak tyły I 
Poda1te ru.ku kozałrowl, 
I serce czisteie podaj, 
I ZD(IVVU lmenem Cbrystowym 
Wozobnowym nas~ tyohyj raj! 
Obe~ne połotenle Ukrainy wołllt 

stoi )Jrzed oozaml SzewczAnce, czy 
znajduje ei~ on w .kraju, . w Peters­
butgu, łuh na wygnaniu. Ukrain~ wi-

. dzi, o Ukrainie myśli, je1 bólem bo­
leje, .1e1 łzami płacze. W zamiłowaniu 
swej ojczyzny nie ustępuje tadnemu 
z polskich największych wieszczów, 
a z rosyjskich nie znam tadnego, 
pod tym względ~m mu równego. 

Ideałami Szewczenlci były wol­
ność i bezwzglQdna równoś'ć społecz­
Dlli a przyszłość Ukrainy wyo bratał 
on so51e w federac1i z innemi wol­
neml 1 równemi słowlańskiemi naro­
dami, z których hden by sobie he­
gemonii nie przywłaszczał: 11 Weseło 
posluchat•, jak win zasp1waje dumu 
protf'I, szczo dawno dijałoś.„ jak bo­
rołysia lachy z kozal<a.my. W eseło„. 
a wse taky skażesz: „sława Bohu, 
szezo mynułol" A nadto, jak zhada­
jesz, szczo my odnl materl dity, azclO 
wsi my 1daw1anle. Serce bolyt' a 
rozskazuwat• treba: nec.łl&j bacHt' IJ• 
ny i wnuky, szczo bat'J(y ich pomy­
lałyś„ nccłla1 bratal utsia znowu z 
swlmi worohamy, nechaJ t;vtom -
pszenlce1u jnk zołotom pol<ryta, 
nerozmeżowanoju .ostanetsia na wiJ<y 
od mora do mora slawlaósl,a)a za­
mia". (Peredmowado Hn)dama.k1w). 

* • • W dniu tak urocz3styuł dla Ukrainy 
łl\ezymy się z nią calem sercem. .Nie„ 
cha} dla szczęścia obydwu narodów 
spełnit\ się tJ ezen1a Sze\\ czenltl. Dzia-· 
dowie wasi .poruylałyś•, uasł nle­
mnit.j. Wprawdzie wpJywy pat1skle 
i kslęte nie są u nas obeonie tilit siJ­
.ne, jak przed wiekami, lecz znajdują 
się jeslcze u nas krótlrn~zroczni Jub 
nieuczaiwi polit.ycy, Jttórzyby radzi 
mącić braterskie stosunki, jakte po· 
winny zachodzić między dwoma na· 
rodami te' samej krwi, spokr~wnJe. 
ni i przez zwlqzkl rodzinne f przez 
krew lącznie lub przeciw sobie prze· 
lanfl oraz przez wspólną niewolQ. 

Utaimy, te naród nasz nie pój­
dzie za faryzeuszami, lecz si~ odwró· 
cl od nich z pogardą. Mote to nie 
jest prostym zbiegiem okoliczności, 
te wlaśnie w stulecie Szewczenki do­
konywa si, we Lwowie porozumienie 
polsko-uJcralń::il<ie, wcielenrę w ozyn 
jego marzenia.„ 

Yera:c. 

j(larmy wo~enne 
liiemiec. 

Wratenfe, 1akie wywołał alar· 
mu7ący artykuł .KOlnische Zeitung• 
na opinj~ publiczną t na świat gieł· 
dowy, 1est jaskrawym dowodem"ilad· 
zwyczajnego wahania si~ tak zwanej 
równowagi europeis.kle). 

Tałrnj dosi , 
Ostałasia sława, 
A tym czasom starodawnfu 
Sicz rozru)nowały: 

A Ukraina na wiky, 
Na wiky zaspała. 

Jut po powrocie z wygnania pi­
sze w 1858 r. Szewczenko swój zna· 
ny utwór „Lacham": 

„Szcze jak bułT my kozakamJ, 
A unii ne czut buJo, 
Ottam-to weseło tyłoś. 
Brntałyś z wolnymy Jachsmy, 
P.r-:znliś wolnymi stepamy; 
W sadach .lrnchałysia owiły. 

Wątpliwe, czy samo wystąpienie 
.Kolnische Zeitung• ma t.a.lt potQ2ne 
znaczenia, jakie mu przypisał7 org&· 
ny szowinistyczne prasy niemieckiej. 
.KOJnische Zeitung", uwa2a.ny jest 
nie bez przyczyny za o1lo jalny organ 
niemieckiego minrsterium spraw za.· 

• granicznycn. Jednak2a artylrnłów tego 
nacjonalno-1i beralnego dzienni ka nie 
naloty uwatać za istotny wyraz za­
patrywań i nastrojów rządu niemiec­
kiego. Niemieckie ministerjum spraw 
zagranicznych często .korzysta z goś­
cinności łamów „KOlniscbe Zeitung", 
a!eby wypowiedzieć swoje istotne 
.zapatrywanie na połotenie mi~dzy­
narodowe, i to w celu wykrzesania 
odpowiedniego nastroJU w niemiec­
.lt!e1 opinji publicznej. Bardzo motłi­
we, 2e rząd berliński za pośrednie· 
twem alarmujących i inspirowanych 
korespondencji tego dziennika, otl·zy . 
mywa.11yoh z Petersburg~ i>rzygata-

wfa grunt do nowego powlQkszenla 
wydatków na cele woiskowe dla 
udoskonalenia .sprawności wojennej• 
Niemiec. Przypuszczenie to .jest tym 
więcej zbllt.one do prawdy, te .K<>l­
niąche Zeitung" przesuw" .niebezpie­
czeństwo rosy)skie" na r. 191 'I, ł. .1-
na termin dosyć odległy. 

· Wobec tego nie nalety przece· 
niać znaczema artykułu .Kolnisehe 
Zeitung•. Ale natomiast niepokó.j ja­
.ki wywołał w.spomniany artykuł w 
prasie, panika na giełdach, - 8" to 
~.Jawlska, które bezwl\tpienia zasług_u­
ją, na zwróoenle piłnef uwagi. Na· 
leży zaznaczyć, te efekt .kam pan}i 
RKiilnilch6 Zeitung• przeciw.ko Roa)I, 
był pot~iny. Widocznie widmo „nle­
bezpłeczel1stwa roey1skiego" j8sł 
bardziej realne, nilt naprzy.ldad wid· 
mo od wetu francuskiego; widocznie, 

z góry robi huozek w prHle, majt\c 
na względzie zbłi&aiącą •io chwili) 
odnowienia tralctatu handlowego ~ 
Rosją, i obce w ten sposób nastra­
szyć dyplomacjQ rosylskq, która skła· 
nia czynniki miarodajne do ustępstw. 

W ka:tdymbl\dź razie, wobec sta· 
łego wahania się l rueJcreślonęgo lrnr­
su polityki rosyjsldej i wobec sta­
Jego wkranząnia w sforę działalności 
dypJomaojl rosy1slcle) wpływów niA­
od powiedzialny'1h, nie motna ręczyć, 
te istnienie ty<'i1 lub innych plnnów 
:zaczepnych iest ty.lim wymysłem pu­
blloyetów niemieckich. 

Z. R-ice. 

. 
Z karty żałobnej. 

sprzeczność Interesów Austr)i i Nie- ---
mieo z .jednej strony, a Rosji-z dru- W sohot~ zmarł w Warszawie dr. 
giaj, jest w takim stopniu zrozumia· Henryk Dobrzycki, jeden z najwy­
ła przez wszystkich, że opinja publl- bitnie1szych lekarzy - obywateli na­
czna reaguje na wszelkie półsłów.ka sz.voh, wie.lki miłośnik muiyki, dłu­
rzucone w tym kierunku baadzo sta- goletoi członek komitetu Tow. mu­
nowczo. zyczneio. prezes sekcji im. Chopin~ 

Ale gdzie się gnietdzi przyczyna sekret.arz .komitetu budowy pomnik&. 
tego nad wyraz nerwowego zachowa.. Chopina. 
llia siQ ni{'rn ieckiej i austrjacłciej opi- s. p. Henryk Dobrzycki, urodzo­
uji publiczne) w stosunku do Rosji? ny w Kaliszu, w r. 1848, był niegdya 

Czyli inaczej powiedziawszy: czy lelrnrzem szpitala w Mieni J tam, 
rzeczywiscie wrogo krzytu)I\ siQ dro- dzi~kr jego staraniom, pow1t.ała plerw­
gi rosyji:ikiej i iiiemiecldej polityki sza w .kraju leozujca klimatyczna dla 
zagrnnk:mej, a .1eteli się krzytulq, to suchotników. 
gdzie n1ittnowioie1 Nalełał do załotyoleli pisma le· 

Niema wątpliwości co do te&ro, kar1kl1go 
9
Kll4ika•, które pótniej 

M .jedyną moWwą drdgą na któr•I zamienione zostało na „Medycynę•, 
krzytują się wrogo jnteresy tych przez uereg Jat pr11e1 niego redago­
państw jest Blizl\i Wschód. Ogólnie wanf\. Był przez czas dłutszy kie­
wiadomo, te spraw Blizkiego Wacho- rownikłem zakładu kumysowo-Jdima· 
du wcaJe nie zlikwidowały dwie woJ · tycznego w Sławuole. 
ny bałkańskie. Motna rzec nawet Niezaletnie od zasług, które dr. 
wl~cej: niektóre l<west)e po wojnach Dobrzycki połoiył jako lekarz i hlgje­
stały si~ .Jeszcze bardzle1 dojmuj"oe- nista, wielostronna 1 niezwykle uty­
mi. Bo przeciet nie została oBtatecz.. ttczna bJła jego działalnoić ob1wa­
nie zdecydowana nawet taka sptawa, telttka I naukowa. W te1 ostatniej 
jn.k rozgraniczenie obszarów p ólwy- dziedzinie przedewszystkiem zasłu-
1pu bał.Kańskiego i · uregulowanie sto- tyi lłlt, jako prelegent. .1&:'6ry wygła· 
sunków między paó.stwami, które na- szał popularne odczyty z dziedziny 
letały do dawnego zwJązku bałkań- ana,omji j fizjQJogJi. 
skiego. Połotenle, jakie wytworzył w roku 1sa1, wru s cloktoramt 
pokóJ bukaresztel1skl, nie nale~y uwa- Szokalskim i Dobrskim, brał ud1iał w 
tać za trwałe,-pojmuje to rosyjska załołeniu .kasy im. Mianowskiego i 
dyplolnacia i dyp.lomaoJa tró)przy. prz:vczynU sł~ do nadania .jej tego 
mterza. Lecz kie runek, który chcia- kierunau, jakiemu instytucja ta obeo­
łaby obrać Rosja, zmieniafąc podsta- nie hołduje. Na jednym z kongre­
wy pokoju l>ul,ereszteńakiego, fest s6w' m1Qd~ynarodowych l1karskłcb, w 
wrt)OZ przeciwny Jderu.nkowl, który Rzymit, poruszył .koniecznoś6 zało­
cbc.tałobY: nadać rozw~Jowi pa~atw · tenła mlQdzynarodowej 11ekoii pras' 
bałkadsluch . trójprzymierze.· Dyplo- lekarskiej na katdym z kongresów 
maoJa _rosy1ska w ostatnich czas~oh na~pnych. Myitl ta została przJJft' 
wyratn1e dą~y do odbudowania ZWH\Z· ta l wcielona w ozyn. 
ku bałkańsldego, który tak na raz!e JaJro •łowie.Ir od1naczał slQ alla­
przestraszył Austr1Q, ~ potem w lec~e chetnym, nieskazitelnym charakte-
1908 r. tak gwałtowoie r~zsypał s1~ nm, oraz uozene humanitar.nemi · 
.w gruzy. Jest. a~. nazbyt zrozumiałe, dĄteniamf. 
~• trójporozum1e01a marzy o rozpro­
szeniu i rozdrobieniu na CZl\Bteczki • 
półwyspu Bałkańskiego. 

Wobeo tego widzimy, ta w sfe- Wialomoścl og61ne. 
r1e po1it1.ld bałk~skle1 tarcJa 1 nie- · -
p<irozumienie między Rosią, a trój- -
przymierzem będl\ trwały tll\gle i O W •P•• la bojkotu. -
mogą ćloprowadzł6 do wybuchu. Wedfiag pogł k ministerjum 1pra~ 

Leoz nie nalety zapomłoać, te wewnttrzotoa yda.ło okólnik do gu· 
osłabienie Turcji wysunęło na piilrw- bernałOrów w sprawie walJd s .tioj­
szy plan, w daleko ostrzejszej formie, kotem ż.yd.4w". 
.ni~ Jak to było dawnie1, jtszoze dwa O 111e...-wo..._6lno66 po-. 
zagadnienia: o cieśninach morskich i lie,•zn• MlnisterJum oświaty ro­
o podziale stery wpływów w Azji z&1ła1.o JtUratorom okręgów nauko­
Mniejsze). Jeteli na Bałkanach głów- wych okólnik poJeca.;ący. ateby na 
nym i bardzo njebezpieczuym prze. przyszłośt w świadectwach sz.kol­
mw11ikiem Rcs)i jest Austr)a, to w uyc.h uczniom W)'dalonym ze szkół 
sprawie cieśnin morskich i w A1)i aa „nleprawomyś.tość polityczn~· sto­
Mnie1sze1 bezpośr'-'dnio zalnteresowa- pnie ~ .sprawowanie aiQ• aupełnłe · 
ne 8" Niemoy. nie bJly wysta.w1ane. 

· Kierunek koleJ bagdadzkie), ~ci- O Emig„aoja •a ... ltkowa. 
śle o.kreś.la to stref~ posiadłośei Tur- Rada ministrów · uznała za potrzebo& 
-0)i w Az)i Mniejsze1, która pod wzgto- złotenle Dumie projektu prawa, opra­
dam ekonomicznym (a wobeo tego w eowanego przez ministra handlu 
niedalekiej przyszłości i politycznym) i priemysłu, a traktu1e,cego o wy­
hfJdzie niemieck" .k:olonjf\. Nłemcy cbodtetwie zarobkowam do Stanów 
uzyskały n11 to zgndę Angłjl i Fran- Z1ed•azonych i innych krajów za­
cji i posiadaJ'ł obecnie wyłączne pra- atłant1ck1cłl. 
wo do tych terytorjów. Oo sio zaś . tycą wychodźotwa ro· 

Lecz sfera wpływów tych doty· botnłtów do kra1ów europeJskict, 
ozy wyłącznie południowe i części. Na Rada ministrów uznała za właściwe 
północy, w obszarach przy1egająoyc.b podat t(l sprawQ ·omówieniu przeli 
do Czarnego morza i Kaukazu, roz- speo1alną naradę przy urzędzie głów­
szerzenie wpływów niemieckich na- nyUl do spraw rolnictwa, a to z po· 
potka na opór Rosji. Wobec tego, wodu tego, te odpływ robot!1ikó~ 
północne- terytorJa Az)ł Mnieisze) i odbija si~ niepomyślnie na ro1nią_tw11. 
Armen)a. - ąto nowa arena, na le~- krajowem. 
rej mote nastąpić ostre starcie nie- ---~-----~---­
mieckiej i rosy jskie) dyplomac)i. 

Więc są pewne ob)ektywne pod­
stawy, które wywołują tarcia dyplo· 
maty.czne między Rosją a Niemcami 
i daią asumpt do zgiełku w prasie 
półurz~dowc ; obu państw. Prócz te­
go dyplomacja niemiecka natchniona 

.lutra odbędlł się bez· 
płatne 

porady prawne 
w recllak c)i n sze o p ·sma 
od godz. & do 7 wlecz. 
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Ze świata. weru w serce sam się pozl• ·wił ży­
cia. Zaalarmowane· tragiczuym w r · 
padk1em wileńs1oe władze śiedcze 

O 
rzv1azd króla. Wczorai, zaraz u•laly się ua mie .sce Jrntastro-

~ :t.v wraz z pol1cmu1stre.c.J, naczelm-
o godzime 1 minut 15 po potu<.lniu Idem połicii śledcze) i komisarzem 
zawmął do portu w Durazzo okręt VII cyrkułu. Na razie przyczyny 
woje11ny „1111 urus", ma • ący na pokła- Juwawei awantury pozo.:;taią za~ad· 
dzie pr:tyszłego króla Albanji, J<s. ką. Niefiedow był to młody, 30 letni 
Wieda, wraz z małźor1ką. l b Eskortowały „'raurus" l<.rążowni- mężczyzna, u iący często przebJwać 
ki austriackie i wtoskio. l~ara ksią- w towarzystw.ie kobiecem. 

X Rewizje i aresztowania. 
żęca wstąpiła na ląd wśród huku W czwartek w nocy, dokonano w 
kilku dział i entuzjastycznych okrzy- Kownie szeregu rewizji i aresztowań, 
ków wielotysięcznej ludności albań- będących w związku z jubileuszem 
skiej. dl Szewczenki. Wśród aresztowanych 

Ll Aresztowanie han • 'jest wielu słuchaczy wyższych zalda-
rzy źywym tow 1•em. Na dwor- d 
cu w Akw1zgrauie aresztowały wła- ów naukowych~ 
dze policyjne trzech handlarzy ży- ..----
wym towarem, którzy zamierzali \Ml' ~ • ' k · 
właśnie WYWJeŚĆ SWe otiary do lJI a omosc1 ra1owe. 
miast zagramcznych. Nieszr.zę<lli-
we ofiary, l•tóre wpadły w ręce zto­
czyńców wypuszczono .na wolność 
po sprawdzeniu ich versonalji. 

O Handel źywym towa­
rem. W Akwizgranie, na dworcu 
kolejowym aresztowario 3 handlarzy 
żywym towarere, przewożących nie­
letnie dziewczęta. 

• 
Z Cesarstwa. 

+ Sprawa generał-guber• 
natorstwa. Według 1ntormucji 
patersbursJdch kół biurokratyczny0h 
kandydatura generała Zilińskiego, 
naczelnilrn sztabu generalnego, na 
stanowi~lco generał-gubernatora war­
szawskiego, ma najwięcej widoków 
powodzenia. 

W czoraJ opowiadano w form i" 
sti:rnowczeJ, iż sfery decydujące zg-o­
dziły się na kandydaturę generała Zi­
lińskiego. 

+ Za ·o gł o szenie w i ęzy• 
t:;. Repres1e prasowe. - ku p-.rls;..im. Presesa „Lutul'' w 

W czwartek nałożono na pisma ro- Częstochowie, p. Henryka Jabloń­
syjskie, wychodzące w Petersburgu, skiego, za wywieszenie w lokalu „Lu­
Moskwie, Sumie, i Wiatce, kary na tni" ogłoszenia, zredagowanego tylko 
sumę 2,350 ruh. w języku polskim, ::.kazano admini-

Za artykuł o wychowaniu armji, stracyinie na 25 rb'. Jrnry, lub dwa 
pociągnięto do odpowiedzialności, z tygodnie aresztu. 
pun.ktu 8 art. 108~ kodeksu karnego + Wa~ ujące konsulaty. -
redaktora „Nowego Wremieni" Suwo- Długoletni konsul włoski i belgl1ski, 
rina, oraz autora wzmiankowanego p. Mieczysław Epstein, zrezygnował 
artykułu. Pogłoskom o .konfiskacie z obu tych godności. 
pisma zaprzeczono. · • + Wykreślenie z listy a• 

b. Wybuch w kopalni. - dwokatów. .Mecenas Adolt Suli­
Wybuch w szybie N2 2 kopalni Orło- gowski, stając w zjeździe sędziów 
wo-Elenowskiej w Ekaterinosławiu pokoiU rn. Warszawy w charakterze 
nastąpił z tego powodu, że górnik świadka, zwrócił uwagę przewodni­
otworzył lampę bezpieczeństwa, chcąc czącego - jak to w swoim czasie 
zapalić papierosa. donosiliśmy - na nieobecność w są-

Nast~pił wybuch gazów, skutkiem dzie księdza katolickiego, przyczem 
czego zginęło 24, górników dwucłi przewidując, że iako świadek będzie 
doprowadzono do czucfo, jeden nie powołany do złożema przysięgi, o-
został odnaleziony. . świadczył, iż przysięgę będzie mógł 

D. Rewirowy zabójca. - złożyć jedynie przed księdzem kato­
Komisarz I cyrkułu policyjnego w lickim w języku polskim. 
Petersburgu, podpułkownik Szabaiew Zważywszy nieobecność księdza, 
przeniósł rewirowego Iwanowa do in- mec. Suligowski prosił o odroczenie 
nego rewiru, zdaniem przeniesionego, sprawy. 
gorszego, przytem zrobił rewirowe- Przewodniczący wniosek ten u­
mu ostrą wymówkę. Iwanow, unie- względnił i sprawę odroczył; obecny 
siony zemstą, dobył rewolweru, wy- zaś na posiedzeniu przedstawiciel 
palił i zabił podpułkownika Szabaje- władzy prokuratorskiej spisał o po­
wa. Zabójstwo to w kołach policyj- wyższem protokuł. 
nych wywołało sensację. Wczoraj fakt ten był przedmio-

~ Trzy wyroki śmierci. - tern rozpraw sądu okręgowego, jako 
Sąd woienny w Eka ter i uodarze ska· instancji dyscyplinarnei. 
zał niejakich Gałkina, Iwanowa i Sąd okręgowy postanowił mece­
Burdenko na karę śmierci przez po- nasa Adolfa Suligowskiego wykreślić 
wieszanie za szereg napadów bandy- z listy adwokatów przysięgłych. 
cldc.h na ulicach tego miasta. + Samobójstwo księdza. 

b. Zabójstwo inżyr;iera. - Z Chełma telegrafu Ją do „Russk. Sł."; 
Wczoraj wieczorem po nadejściu po- zakończył samobójstem 86 letoi ksiądz 
ciągu na stację Narian wychodzący Ludwik Jakubowski. 
z wagonu naczelnik odstępu, inży- Ksiądz Jakóbowski powiesił si~ 
nier komunikacji Golicyńskij zabity we własnem mieszkaniu. 
został wystrzałem z rewolwflru. Przyczyna samobójstwa - nie 

Przestępstwa dokonali ingusi, znana. 
którzy kilku salwami zabili Golicyń- + Nieludzki czyn. „Ziemia 
skiego, stojącego na ganku, poczem Lub." pisze: Na stacii 'l1rawniki, wy­
ukryli się w ciemnościach. padł z pociągu włoścjanin z Łańcu-

Z Litwy i Rusi. 

x Echa sprawy fastow• 
akiej. W Kijowie, w związku z ta­
jemniczem zabójstwem w Fast.owie 
przesłuchano 20 nowych świadków' 
którzy stwierdzi~i jednogłośnie, ż~ 
.zabity był właśnJe Joselem Paszko­
wym. 

„Riecz" donosi, że, według po­
głosek, sprawa o zabójstwo Paszkowa 
będzie wJcrótce umorzona. 

X Zjazd eksp1.rtowy. W 
piątek ubiegły po pożegnalnej mowie 
prezesa W. Denisowa zamknięty zo­
stał w Ki)owie zjazd eksportowy. 

x Zabójstwo i aamobó". 
~t~o. Rewiro~y . VII cyrJrnłu po­
l1cy1ne~o w W1Jme, Włodzimierz 
Niefledow, przybył w towarzystwie 
jakichś dwuch kobiet do Landwaro­
wa, gdzie celnymi strzałami położył 
trupem na m1e1 cu ol>io swoje towa­
rzyszki, poczem wystrzałem z rewo!-

chowa, Dudek, któremu pociąg ob­
ciął obydwie nogi. Jak twierdzą 
świadkowie, Dudka miał podobno 
wypchnąć z wagonu konduktor za 
niewykupienie biletu. Nieszcz~śliwe­
go odesłano do Lublina do szpitala 
gdzie wczoraj zmarł. ' 

+ Osiemnaście napadów 
jednej nocy. W nocy z wtorku 
na środ~ pomiędzy wsiami Kamion­
ką a Rudnem, w pow. lubartowskim, 
banda opryszków zasiadła przy dro­
~ze l napadała na wszystkie jadące 
furmanki. Pod grozą rewolwerów 
?debrano dwom włościanom, wraca­
Jąc~m od rejenta 1,000 rb. i potem 
robiono to samo z innymi przejeżdża­
jącymi. Złupiono tak 18 fur. Zado­
wol~n.i wreszcie z łupu, poszli spo­
skom1e w las. Ograbieni włościanie 
po przyjeździe dq Kamionki zawiado­
mili policię, która razem z naczelni­
Jciern straży ziemskie) wyruszyła w 
pogcń za zuchwałymi band.}tami. 
W oJrnlicy zarządzono obławę, pod­
czas ~ctórej u1ęto' 30 pode1rzanych 
osobrnków. Czy to sa, właściwie ra-

busie, śledztwo wykaże. Suma złu­
pionych pieoiędz.v nie iest u~talona, 
ale tw1erdz1ć można z pewnością, iż 
je::it z11aczna. Nie ob.vło się tP.ż uez 
pobicia ot1ar, .które upn:edn10 przed 
rew1zrą zlodzieJslcą krępowano po-
stt·onkami. · + Spr2:wa uregulow.,ania 
rzek Czarnej Przemszy i Bryuicy 
ma być przyspieszona, a to z tego 
powodu, że 1romisja rosyjsko· niemiec­
ka dla regulacji granicy prusko ro­
syiskie1, uznała za lwnieczne obie 
r~eki uregulować w celach topogra­
ficznych, o czem zawiadomiono mini­
sterjum .komunikacji. 

z ·sali aaczyłowej. 
Wiadomóści człowieka 

o z1em1. 

Odceyt ptof. L. Krzywickieqo„ 

Znany powszechnie uczony i za­
służony na polu wiedzy badacz, prof. 
J~. Krzywicki, \lyglośH wczoraj w sa­
lt Stow. lcrzewienia oświaty nader 
zaimu1ącą 1 poucza·ącą·. prelekcJę na 
temat: „ Wiadomości człowieka o .eiemi" • 

Cieirnwy t~n oilczyt wy powiedział° 
prelegent w sposób bardzo za1mują­
cy, co się dało zauważyć w skupio:­
nych twar:11ach słuchaczy. Zacząw­
szy od wierzeń i przesądów ludzlrnś­
c1 _w zamierzchłych czasach kultury, 
opisywał prof. Krzywicld żywo i o­
brazowo strach, przenikający człowie­
ka na samą już myśl tylko o odleg­
łych podróżach i kraiach zamorslrich, 
znanych i widzianych oczywiście w 
fantazji tylko. Według ówc~esnego 
poziomu nauki znujdującego się pod 
silnym, wszech władnym uciskiem koś­
cioła, wierzono np. w zamieszkujące 
głębiny m?rskie p9twory, niebywa­
łych rozmiarów, zdolne za jednem 
otwarciem paszczy pochłonąć cały 
okręt. 

Pod wpływem takich fantastycz­
nych_ wytworów imaginacji brakło o­
czywiście odwagi do dalekich podró­
ży morskich - nikt nie oddalał si() 
od lą~u. dalej niż na wiorst kilka naj­
wyżeJ, i to w celach rybołówstwa je­
dynie. A jednak i w tych warun­
kach nawet nie wygasła zupełnie owa 
nieśmiertelna iskra prometeuszowa 
~iodąca lu?zkość na, wyżyny wiedzy 
i pozl_lawama. - Znajdywały się jed­
nostki, kt?re nie chciały, w imię 
prawdy, wierzyć w niczem jawnie nie 
dowiedzione, „z palca wyssane" klech­
dy i legendy - mimo że surowo je 
za „heretyzm" taki karano i żywcem 
na stosie palono. 

Chociaż Galileusz zginął straszną 
śmiercią, - „ziemia jednak się 
obraca" i jest okrągła; „płynąc co­
raz dalej na północ, koniecznie trze­
ba_ wre~zcie dotrzeć do Indji", twier­
dził śmiało Kolumb, chociaż "0 za to 
jako heretyka i warjata okrz~yczano. 

I prawda - zwyciężyła. Epoko­
we odkrycie „nowego świata", Arne• 
ryki, było naJ większem jej zwycię­
stwem. 

Odkrycie nowej części świata nie 
tylko rozszerzyło terytorjalnie ów­
czesne pola działania ludzkości,-nie 
tylko wzbogaciło materjalnie ówczes­
ną Europę, - lecz, niwecząc nikłe 
ptzesądy i zabobony, roz1aśniło rów­
nież umysły i wpłynęło ogromnie na 
nadanie wolności myśli i duchowi. 

Słowami, pełnemi zapału i szla­
c~etnf}go ~żywienia dla swobodnej, 
nteczem me krępowanej nauki dla 
wzajemnej tolerancji poglądów {prze­
konań naszych - zakończył prof. 
Krzywicki wykład swój, nagrodzony 
przez wdzięcznych słuchaczy długo 
nie milknącymi oklaskami. 

Publiczności zebrało się bardzo 
dużo~ tak, że sala Towarzystwa wy­
pełmona była po brzegi. Odczyt ilu­
strowały niknące obrazy. 

I 
Franriszkańskiej, a trzeci przy ul. 
Pustej nr'. 1 l(g). Utrzymanie pierw­
szego wymagało zawsze zabiegów } 
wielu starań, a za.łożenie drugiego, 
Jrnu1eczn1e putrzebne~o dla ludnoi:lci 
naiuboższcJ, połączone li~·to w swoim 
czasie z \\'!ellomi wyd1kami, które 
pomyślnym jeclnak uwieńczone zo­
stały skutldem. Przytutki te w nn i· 
krytycznieiszem są połui 1uiu. Grozi 
i~ ~ na~bliższej przyszłości zamknię­
CJe, 1eżell nasze. szanowne panie, na­
turalne patronln i opiekunki ich, nie 
zechcą za1ąć się, szczerze ich losem. 
Do szanownych pań i matek odwołu­
Jemy siQ więc o pomoc. Pomoc l'!Zcze­
gólnych nie wymaga ofiar. Prosimy 
o łaskawe przybycie na posiedzenie 
odbyć si{} maiące w środ~ dnia 11 
marca, w lokalu techników przy uL 
SpaceMw'il] nr. 21, o godz. 8 wieczo­
rem, na którem ma być omówiony 
plan rnesienia pomocy przytułkom 
zagrożonym. Matki, w szczęśliwych 
będ~ce wa~unkach, spłaćcie dług 
wdzięczności na dobro matek bied­
nych, które nie mają gdzie przytulić 
głow.y w najcięższej życia chwili. 
Ma.tk1 sz~nowne, _jeszcze raz prosimy, 
posw1ęćcie sprawie .tak bliskiej sercu 
Waszemu dwie godziny czasu. 

Zarząd ł6dzk. chrześc. Tow. dobroce, 
Komitet preytulk6w dla bteclnych matek. 

Z sali obrad. 
V Tow. pożyczkowo-oszczęd• • 

nościowe. 

. Wczo~aj w lokalu ~towarzysze- , 
ma „Lutrna ", przy ul. Pwtrkowskiej · 
nr. 108, odbyło się ogólne roczne ze-/ 
branie członków V Tow. pożyczko­
wo-oszczędnościowego. 1 

Do prezydjum, prócz zarządu • 
wybrano: na przewodniczącego p. · 
Franciszka Wolskiego, na asesorów 
pp.: Aleksandra Gersdorfa i J. Lan- ' 
dau, oraz na prowadzącego protokuł ' 
zebrania p. Jana Nowera. J 

Z działalności Towarzystwa oka­
z_uie się, że w roku sprawozdawczym 
liczba członków nieco zmniejszyła 
się (w dniu 1 stycznia 1913 r. Tow. 
liczyło 849 członków, zaś w dniu 81 
grudn_ia 1913 r. - 717 członków). 

Bilans Towarzystwa za rok ubie­
gły finansuje się sumą 84,980 r. 71 
kop., przy zysku 930 rb. 28 kop. 

Nad projektem podziału zysku, 
proponowanym przez zarząd, wywią­
zała się dość ożywiona dyskusja, w 
której przyjmowali udział pp.: We)­
land, Blumberg i Przedecki. Tu na­
leży zaznaczyć, iż przewodniczący 
nie zachował właścwego umiaru w 
prowadzeniu zebrania. 

Ostatecznie projekt zarządu zmie­
niono w ten sposób, iż proponowani\ 
dywidendQ w stosunku 2 procent 
(630 rb. 30 kop.) postanowiono w po­
~owie (815 rb. 15 kop.), przeznaczyć 
Jako dodatkową gratyfikację dla pra­
cowników biura, drugą zaś połowę 
zapisać na kapitał strat ewentual­
nych. 

Wynagrodzenia członków rady l 
zarządu postanowiono w roku bieżą­
cym podwyższyć z 25 procent na 80, 
zaś członkom komisji rewizyjnej wy­
z~aczyć każdemu po 25 rubli rocz­
rue. 

Wogóle zebranie wyraziło nadzie­
ję, iż obroty Towarzystwa w roku 
bieżącym powinny si~ polepszyć. 

Następnie przystąpiono do wy­
boru 2 członków radv 2 członków . 
za~zą~u i B członków· 'komisji rewi-
zyJneJ. · 

Większością głosów wybrano: do 
rady pp. dr. Skusiewicza i Steinber­
ga.' d~ za~ządu pp. adw. Osieckiego i 
M1elntka i do komisji rewiz.vjnej pp. 
Hermes, K otlic.h:i i N eufeld, na za­
stępców zaś pp. Lebensohn i Sko-
wroński. J, s. 

przytułki Dla bieDnych 
matek. 

Po wyborach ogólne zebranie ak„ 
, ceptowało ni::. wnioselr zarządu i ra­

dy Tow. w 1deru!lkU zmiany niektó· 
rych § § usta wy. ' 

(Nadesłane). 

Przytułków taldch pod egidą 
łódz. chrz. '!10 w. do broczy 11 noś cl ma­
my trzy: ieclen przy ulioy Di1e1nej 
nr. 52, drugi ua Bał utach przy ul. 

A więc: § 64. Poręczyciel (ży­
rant) odpowiada za spłaty podpisa­
!Jef pożyczki nie w ciągu pewneg~ 
Jak . ~otychczas terminu, lecz do 
c~1w1l1 całkowitej spłaty przez dłuż­
mka danej pożyczki. 

Zmiana redalrnii w § 52; dotych­
czas pożyczki wydawaue były nie 
dłużeJ, jak na 1 rok. Ogólne zebra-



•• 
nie aJrnoptowało wniosok \· la •fa Tow. 
by potyczki wydawllne były „nie 
11łu~ej, jak na 2 łata." 

Dotychczas przy udziale 60 rub. 
- Tow. wydawało 800 rub; na wczo­
ra1szem iebraniu zmieniono, czyli u­
zupełniono § 27, da1ąc motność wy­
dawania potyczki równ1et i do 60~ 
rub., przy udziale 100 rub., czyh 
prócz udziału :>O rub„ mo:Wwy jest 
udiiał i 100 rub. 

DJa wygody osób ma}l\eych w 
fow. wkłady, zaprowadzono raohun­
kl czekowe, t. j. posiadaJąoy wkład 
otrzymuje ksil\teezk~ cze1cową i w 
miari: potrzeby - dysponuje, wypi-
BU,1\C ozek na ok1izlciela. . 

Dodać n1tlety, ~e ogólne zebrame 
postanowiło wydać ~ratyfikaoj~ czy-
1tych zysków urzędnikom Towarzy-
~wa. (s.) 

J?rJ;ea,tawi171ia 
ara 71a,xye~ al>ont'lło•. 

Na dwudzieste siódme z rz~du 
przedstawienie dJo. prenumeratorów 
naszych, .które odb~dzie si~ 

w środę 11 marca 1914 r. 
• 

f'I teatrze przy ul. Kopstantynowskiej 
.M 16, wyoraliśmy głośną nowość re­

. pertuaru Teatru Polskiego w War­
eza wie w 4-c.h aktach Piotra Wolfa 
i Gastona Leroux p. t. 

PANNY 
Ceny miejsc nllst~pUJl\Oe: 

Lote 1. 95 
Krzesła t, 2 i 8 rzl\d 65 

" ,, 6, 6, 7 i 8 óO 
• g, 10, 11, 12 i 18 4:2 
• 14, 15 i 16 37 
• 17 i 18 82 
• 19 i 20 27 

Balkon 1 rz. 85 
„ a i a ao 
" 4: i 5 25 
" 6,7i8 20 

Oalerja numerowana 20 „ nienumerow. 12 
Bilety na. to wielce interesu1ące 

przedstawienie nabywać motu~ w 
administracji pisma naszego. 

Kronika. 
""' (r) .&wias'kuny wJo•n,. Ze 

wnystkich stron .kraju uadc.b.od?.ą 
wiadomości o przylecie ptactwa, zwia­
B~U1Ącego wiosn~. N ad lasami boli­
mo wskiemi od tygodnia jut prze1'1-
łu)" liczne i wielkie sznury dzikich 
g~si, a w okolicy od dwuch tygodni 
słychać ju~ skowronki. W iasach wi­
la,nows.kioli, pod P1aseoznem ukazały 
sio równiet skowronki, dzikie goł~­
bie, czajki. Stwierdzono, ta niektóre 

f taki owadotorne, Jak kosy, rudziki 
t. d. pozostały u nas przez e&łl\ 

1imQ. 
- (r) Eoha a•eaztowania 

•oani6w. Przytoczona przez nas w 
sobott} z pism rosyiskic.h wia­
domość o aresztowaniu uczniów miej­
soowyoh szkół pols.kioh, o.kazała siQ, 
Ja.k było do przewidzenia, & gruntu 
fałszyw-. oo do powodów samego 
aresztowania. Zwy kła wycieczka za 
miasto nieletnich chłopców, urosła w 
wyobraźni .korespondentów do wprost 
fantastyoznyo.h rozmiarów .6wiczenia 
siQ w strzeJaniu". 

Jak siQ dowiadujemy z wiaro­
godnego źródła, nie pozostawiaiąoego 
t.adnycb. wątpli woś~i. o jąkiemJrnl­
wiek strzelaniu mowy być nie mote. 
Rzeoz to absolutnie wyłączona. Do­
wodem tego mote być takt wypus1-
czenia aresztowanych na wolność. 

Zastanawia uas tylko pohopnoąć 
pp . .korespondentów pism rosy1skfoh, 
rozsiewających podobne wieści, któ­
rzy snadź nie rozumie il\ od powiedzial­
uości za szerzenie tego rodaa)u .kłam­
Uwyeh i szkodHwycb. ploteu. 

Lekkomyślne oonalmmej takie 
postępowanie korespondentów nalaty 
z całą energią napiętnować 

- (k) Kasy choryoh w 1.o­
dzi. W fabryce- wyrobów try.1<0t.o· 
wyc.h Wilhelma Ltlrlcensa, prsy uł. 
Spacerowej nr. 85, dokonano wybo­
r~w pe~nomocniltów ze strony robot­
n1kQ.w celem opracowania nowej usta­
wy .kasy chorych. 

~OW'T Km.TER tODZJrr- 9 mn:2'!. .1'1!' l"O~'ll:__ --------------- u. 
- W fabr.} er- l;oronclr przy ul. 

1'iotrlrnwsJnej m. 278, gdzie praN1je 
202 robotriiltów, ro ;r,poczęła c:xynnoś . 
ci swe IJowa le asa chorych. W laścl­
cielka p. Helena Ge;} ero" a ofiaro wa. 
ła 1000 rb., ako jednorazową bez­
zwrotuą zapomogę dla kasy c-horyoh. 
Zarząd kasy chorych stanowi{\ pp.: 
Karol John-prezes, Hans_ Gestenber­
ger-wiceprezes, Ad. Pert1ch-Jrns1er, 
W. Kornackl-sekretnr.z, członlrnwie 
Emil Hnhn, Ferdynand Cerfas, Rein­
hold GUttler, Stanisław Kotowski i 
Juł.Jusz Schmitter. . 

- W fabryce A. B1edermanft, 
przy ul. Widzewskiej nr. 11, gdzie 
pracuje 1200 robotników, nowa kasa 
chorych rozpocznie swą działalność 
z dniem 28 b. m. Pomoc lekarską 
dla członl,ów rodzin robotnilców da1e 
fabrykaot. Norm~ potrąoe:d z zarob­
ku robotników określono na 1 pro­
cent. 

- W nast~pUjf\oyoh fabrykach 
przystl\piono do .organizowania no­
wych kas chorych: w fabryce towa­
ró\v wełnianych Juljusza Rosenthala 
przy ul. Karola nr. 17, w wykończal­
ni Zygmunta Richtera, przy ul. Ra­
dwańslciej nr 8, oraz w f~ryce ma­
szyn Millera i Se1dela, przy ul.. Pat1-
skieJ nr. 96. .W tych trzech f~bry­
kach pracuje powy~ej 200 robotni­
.ków w Jrnidej. 

- (r) Złoto. Wobec podniesie­
nia cła na złoto niemieckie w szta­
bach i drucie, gotowe wyroby jubi· 
lerskie podniosły siQ znac~nle w ce­
nie. Dotychczas zagranica przy nit· 
szem cle z powodzeniem konkurowa­
ła ze złotem rosy1skiem. 

- (r) Prelekcja Cezareg~ 
Jellent~. Przypom 1 narny czytehll· 
.kom ~e w sali Stow. ·rcchników, 
przy u i. Spacerowe1 .M 21, odb~dzie 
si~ dzisiaj, trzecia z rzf2dU prelekcja 
redaktora. · „Ry d wan u", Cezarego J el­
lenty, .o Fryderyku Nietzsche~·· 

Znatrnmity prelegent mówić ~Q­
dzie o nieśmiertelnym utworze Nie­
tzschego „Jako rzecze Zaratustra". 
Prelekcja dzisieisza wraz z następn(\1 
l'tóra Qdbędzie się w nadchodZ!lCY 
czwartek, będzie stanowić odrębną 
oałośó w tym cyklu wykładóWo. 

= (r) Belmont „o zaz4roiol." 
Urodzony mówca, posiad&Jl\CY na u­
sługi niepospolity. d!lr '!'ymow-,, 
zdolność obr1tzowama 1 UJWO\\ ama 
twierdzeń rozbiehych napozór w 
barmoniin" całość, pełną, słoneczne­
go .bumoru i polotn_ej fantazji, p~ze­
mów i Jutro w sah Koncertowej o 
„~azdrości miłosl)ej•. 

Umie Belmont katdy temat, któ­
ry mu poruszyć ~ypadnie, przedsta­
wić nadzwyczal mteresu1ąco, skąpać 
go w morzu oryginalności, z które) 
Jest znany .która jest i główn~ cechą 
)ego talentu publicysty0znego. 

l r) Odcz1t w „.Alliance 
Fra1119aise11• Zapo.w1ed.z1any na 
wczora) interesuiący odczyt p. Abla 
Mansuy o .Kolonii francuskie) w 
Warszawie w roku 1812", z przyozyn 
niezale:!nych od „Alliance PranQaise•, 
nie doszedł do skutuu. 

W zastępstwie prelegenta, prezes T. 
p. Leon Maine, odczytał wykłlld Ja.­
na Aicarda, członka Akademji tran­
cuskiei, o wychowaniu i duszy dzlec­
~a, uzupełnionego celnieiszym1 wy­
jątkami z lit.eratury francuskiej. Za 
ciekawą i barwną preleJcc1~. liczni 
~łuchacie podziękowali prelegentowi 
gromkim okłasl<iem. • 

= (?J k111raw tkactwa. W 
dniu 11 b. m, w szkvle rzemiosł 
obrześc. Tow. dobr., rozpocznie si~ 
nowy kurs wieczorny tkactwa. 

- (r) 11Naeze sprawy11• Osta­
tni, czwarty numer „Naszych spraw", 
czasopisma poświęconego sprawom 
zawodowym 1•racowników bandio­
wycb, prawie w całośt:.i pc,świ~cony 
Jest ilustrowanemu opisowi otwarcia 
własne1 siedziby Stow. Wzajem. Po­
mocy prac. handłow3ch w Warsza­
wie i zawiera szereg bardzo cieka­
wych Hustracii 

Oprocz zwykłych działów, numer 
ten, wobec zbłitającego si~ ogólnego 
zebrania, zawiera al'tykuł o działalno­
ści Stow. prac. handlowych w 
Łodzi, 

, (k) Reklamaeje na poda­
tek mieszkaniowy. Mie Jscowa 
inspekcja poC1at.1wwa otrzynrnła okól­
nik ministerium s1rnrbu z wyjaśnie· 
niem o zastOSlh,ywriniu lH•w;vch. ter­
minów podawania rekiamaoji na nie­
prawidłowe obcif\tenie podatkiem 
miesz.kaniowym. 

Prawo puzo tawia termin młe- nie nndzwy<.'zaine ogólne 7. "b ron it 
Ri ę rrt.n;v dla wn ip,s 1enia skarg~ 11n nie~ członków, cefrm wzeprl, \\ ud zo n i a 
prawidłowo ~(\daufe opłoce111a niedo- projektu zmian.•,r ustawy. 
boru podatkowego. Zmiana p olo gać miała na. tem. 

Wskutelc częst.ych omyłek w wy- aby członłcow)e wpłacali 200 składek 
kazacl1 lokatorów, przedstawianych pogrzebowych. Zamierzano tet zredu­
przez gospoda~zy dopiów oraz ioh .kować wysokość zapomóg pogrzebo­
rządców, zdarza. si~ niejedno.krotnie, wych z sumy 180 rb. na !ll5 rb. Po­
it płatnicy podatku, zmieniający lo· niewat jednak członkowie kasy na 
kalo w poczf\tku i końcu roku, po· ~ad ne z tyc11 trzech zebru i"1 11ie stą· 
e1ą~ani Sl\ do płac~nia podatk~ z obu wili si~, postanowiono cn l ł\ sprawe 
mie jsc. zamieszkania, stąrego 1 nowe· przyszłei•dzlałalności kas.} przelrn· 
go. W tym wypadku, według wył~- zać gubernatorowi lJioti·lcow~ddewu, 
śnienia ministerrnm, gdy płat01k do Jrtórego ltaneelar}i przesłano tet 
wniesie stosowne zn:!alenie, nale:ty wszystkie ks.lęgi kasowe i do.kumen-
prostować podobne omyłki, niezal~!t- ty 'l'ow. _ 
nie od terminu wniesienia zatalen1a. - Ck) UperaoJe czekowe.. 

= (k) Re izja ka•w· lnspek- Zarzqd Hl Tow. połyczkowo oszczęd· 
tor do spraw drobnego kredytu gu- .no~clow11go przy ul. ~onstont,no~­

,bernji piotrlcowskiej, p. Pła~o.~1ow„ w ~kiej. nr. 63 ~ostanow1ł z.wrócić SI~ 
ciągu. dni 6 dokonywał rew1z11 ks1ęg do p1otrJcowskie1 lnspekoj1 .do spraw 
IV ł6dzkięgo Tow: potyozkowo-o- drobnego kredytu ze sta~aniem o po~ . 
szczędnościowego. Rewident znalazł zwolenfe na prowadzenie operaoj! 
wszystkie czynności kasy w zupeł- czekowyoh (raohunlców .bleiqcyoh). I 
nym porzqdku. Rewizja innych .kas warunkiem przyjmowania na tego ro· 
zostałą odroczona z powodu wyjazdu dza;u rachunki, sum . nie przekrao1a­
inepelctora do Petersburga, na obra- JącJ> eh 5,ooo rb .. 
dy ~łówMgo za.rządu do spraw dro- = (k) Po~~ozkl pod zas~•• 
bnego kredytu . towa•ów. Za.rżąd V łód.zk1ego 

(k) Zmiany w sądowni• Tow. pD~yczkow~· oszea~dnośo1oweg.6 
ctwie. Na slt\lJOwislt0 s~dziego po- postanowił zwróc1ó si~ do JnspekoJI 
koiu X rewiru m. Łodzi został za- do spraw drobneg~ kredytu ze star~~ 
mian&wany nadetatowy s~dzia pokoju niem · o pozwoleme na wyd~wan1& 
rn. Łodzi p. Mazurkiewicz. pod z~staw towarów, narzędzi, ~a~ 

Na jego mieisce zamianowano szyn 1 t. p., po:!ycze.k do wysokosol 
starszego kandydat11. praw przy łódz- 600 rb. 
kim z1etdzie sędziów pokoju, p. Grl- (k) Nowy zwl'l••k z~wo„ 
gorjewa. · dowy. Powste.Je tu nowy związek 

.= (k) Odło•one zabr~ la.- zawodowy . robotników przemysłu 
Wyznaczone ną wczorai w sah ,jadał- szczotkarskiego. Szczotkarzy w Ło~ 
ne1 fabryki Poznańskiego przy ulloy dzi jest około stu. 
Ogrodowe1 :M 18 ogólne roczne ze- . (k) Straj~I. W t~alni H• 
branie członków. !łasy potyczkowo- robne} Neumanna l Jakobow1oza pr~y 
os7-czędnościowe1 pracowników zakła-. ul. Piotrkowskiej nr. 6ł, por1uc1l~ 
dów przemysłowych Tow. akc. I. IL praoQ wszyso~ tkacze, tqdaj"o H 
PoznS:ńskIEw;o, nie do:3zło do skutku proc. podwy~k1. . 
z powodu nieprzybycia dostatecznej . - W tabrykaoh portier Sll~er„ 
liczby członk~w. . ste1na J Llndenfelda przy uL P1ot~-

Zebranie w iiruglm termtme, bez kowskłe1 nr. 108, robotnicy w liozb1i 
w~ględu na ilość przybyłych, . odb~· •z górą lfiO osób, porzuołli pra~, .Aą· 
dzie się w tejte salt przv uhey O- dająo od 115 do 10 proo. pod\\ytln. 
grodowej M 18, w dniu 22 b. m., o = (r) ie111aw w Lodzi. We-
godz:nie 8 po południu. dług św1eło ogłoszonych wykazów 

Wyznaczone na. wczoraj ogólne statystyoznyoh na poo.zątku r. 1912 
roczne zebranie IV Tow. poiyczkowo mieszkało w Łodzi ogółem 4:88,976 
oszczędnościowego z p~wodu nie osób, w czem rosian 4,lto, polaków 
przybycie. dosfate~zne1 Uości ozłon- ł20,038, :Aydów 08,893 i niemoów 
ków odbP-dzie się w drugim terminie i16,2lM, to 1est 26,a proo. ogółu lud. 
w J0Ju1Ju ' własnym przy ulicy Piotr- ności. Nlemoy posiadają 97 towa· 
ko wskiej ]\J! 2 w dniu 22 bi&tftcego rzyEJt w. a.kcy1nyc.h (1 tylko polskie), 
miesiąca. 96 iabryk: (10 polskioh), Hl pr~ed-

= (k) Zabronione zebran~e. siębior~tw handlow~oh (Ul6 polsk1eh), 
Zebranie roczne członków Tow. opie- l,Ui meru_ohomośo1 (700 połsJdoh). 
l<i nad sierotami „Gniazdo•, wyzna- Ogółn.y mau~tek i kapitały ni~moów 
czone na niedzi~ł~, d, s b. m., w lo- łódzkich obliczane s" przez nic~ sa­
kalu przy ul. Długie) nr. 10, nie od- myeh na 12.8,985,162 rb.» fabryki zat 
było si~ z powodu zakazu władz po· i zakłady memców m&jf\ wartość rb. 
licyinych. fiS,845,000. 

(ie) Po*yczkl dla· ap61ek - (:) StraA ••nlow• n• 
kooperat~wn1.ch. Tow. potyez- Bałtllaolt. Na zebraniu obywatelf 
kowo - oszcz~dnosciowe .Pomoc", Bałut w1ęlcszośe obecnych oświadczy. 
Piotrkowska~ 809, postanu wjło zwró- Ja siQ za Jrnn1eeznośołą zorganizowa6 

cić się do · inspekcji dro!ln~go . kre- nla stra~y ogmowe1 oohotnlozej. 
dytu ze stal'aniem o pozwolenie na == (d) Kaplica 111ahome• 
udzielanie .kredytu do 600 rub. spół- tańak•. Gubernator piotrkows.kł 
kom lrnoperncyjnym. • pozwolił mahometanom, 1amieszkn}ą· 

Odnośne spółki. lub Towarzystwa oye1 w Łodzi na urządzenie .kaplicy 
celem uzyskani11 potyczki, winny zło- mahometa11skie1 i na wybranie z po· 
!yó uchwałę ogólnego zebrania człon- między s1eb1e mułły, którego nastf2p­
Jców, upowa:!nla J ącego do -&ach\gni~· .nie zatwierdzi gubernator. 
ci& poityozki. - (kJ l"owrót do pPaow. -

~ (k) !)lasa aho•yah strae W fabryce Wygodzkiego, przy ulicy 
*Y o gniowej. IstnieJąCln iut od Wschodniej M 51, po ośmiodniowe.~ 
lat trzech kasa chorych przy straty p11erwie ro botnfcy przystąplli do 
ogniowe) ochotnicze) w Łodzi, osif\g· praby, uzyskawszy 10 proo. pod-
n~ła dotychczas 2fi rb. dochodu. wyłtt. 

.Fundusz ten iest umieszczony w - (k) O pok11t•„ aka•zer• 
kasie Tow. kredytowego przemysłow· ję. Zarząd Stow • .wu~zerek łódzkich 
nów łódzkich, a procenty od tej su- zwrócił si~ do gubernatora piotr.kow­
my obracane są na zapomogi strała- skiego z prośbĄ o wydanie rozpo­
kom na wypadek choroby. rządzenia mie1scowym władzo~ 

Na zap'-'mog-i te wypłacono: w polieymym, aby takowe rozciągnę!~ 
1911 roku 1688 rb. 2~ kop., w l9Hł baesnleiszą .lrontrolQ nad akuszerka­
- 1903 ro. 75 kop. i w 1913 - Hl69 mi, gdy~ wiele osób za1muje się w 
rb. 60 .kop. · Łodzi pru id.dcą ałcuszeryinl\, nie po-

= (.k) Kryzys w Ili •••ie siada.ląc na to dyplomów. 
pagrzebowej. :t.godnitj z O!itatnią - (:) Przegrana aptekarzy. 
uehwałl\ ogólnego rocznego zebrania Sprawi\ zalll lHJ ięcia czterech aptek w 
c~łonków trze11iej łódzkiej kasy po- Łodzi na ż ac.1 ame nie J;tórych panów 
guebowej, przy ul. Główn„1 ur. 11, lł'ł't~karzy łó d~kich, którzy swego 
zarząd zawiesił wszelkie czynności ezHu nłotyll prote:St przeciwko ot­
kasy. w1eru~iu nowych aptek 1 . ł.ąda~: 

Jak wiadomo, finanse kasy przy- ZlillikDięciu ostatnio otwartych, osta 
szłs do upadlrn z tej przyczyny, i~ tticznie w tych dniach zosłnła roz­
wi~kszą część członków po wpłace- strzygnięta na mekorzyść aptekarzy 
niu 150 składek, zgodnie z ustawi\ łódzkich. s~nat uznał takt ot"urc ia 
.kasy zaprzestł.ł.łO dalszego wpłacenia tych aptek za dókonany, n ~ąd1rnit. 
ich, a opłaty arugiej połowy człon- petentów za uieuzasndn "ono. 
.ków, nie wystarczaią na zapomogi - (Jr) W szpital Ale '·san ... 
}'og·rzebowe d1a umierających człon- dra znaidu 1e s1~ obecnie 93 chor,rch 
ków. 61 mętoz·tzna, 39 lrnbiot i 1 dz iecko. 

Obecny zarzl\d, ehcąo uehronió = (k) Kary administracyj „ 
kasd od li.kwida<Ui zwołYwał tu.krot- ne. Gubern11tor .Diou·łio»· :;..ki. 7Jl llJl· • 
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szenie noża, ukarał m1esz.kuóca m. 
Łodzi, Bronisława Piwońskiego, na 
trzy miesiące aresztu. 

- Zarządzający domem M 6, 
przy ulicy Głównej, Józęt Owczarek, 
za niewypełnianie formalności mel­
dunko\Vych skazany został na zapła­
cenie 10 rub. grzywny, lub 8 dni a­
resztu. 

Wypadki. 
= (s) Zajście u 1cz:ne. Wczo­

raj, o godz. 7 i pół wieczorem, do 
składu żelaza I. Czernikowslnego, 
przy ul. Nowo-Zarzewsloej nr. 82, 
zakradło się w celu kradzieży dwuch 
chłopców cllrzescjan. Cz. jednak w 
porę spostrzegł ich i wyrzucił za 
bramę. 

Chłopcy na ulicy zaczęli krzy~ 
czeć, M kh „żydzi biją". Wówczas 
zebrał się tłum, złożony z kil.lrndzie­
sięciu osób i począł bombardować 
kamlenlami mieszkanie Czern1lww­
skiego. Wszystkie okna na pierw­
szem piętrze po wy bijano. 

Następpie wtargnięto do sklepu 
konfekcji męzk1e1 i damskiej Hersza 
Krotooińskiego, którego pobito i skra­
dziono szt.ukę płótna i 6 koszul. 
Prócz tego ze skJepu Motyla Rubin­
steina skradziono worek kaązy. 

Zanim policja przybyła, tłum 
zdążył się rozejść. 

- (o) Aresztowan·e. Agenci 
policji śledczej aresztowali nieja.lcą 
Józefę Ziętkowską, 20 lat, Jctóra, jak 
się okazało, skradła macosze swej, 
Apolon)i Ziętkowsldei, zamieszkałej 
w Ostrowcu, paszport l inne rzeczy 
i zbiegła do Łodzi, gdzie zamieszka­
ła przy ul. Skwerowej Ni 22; znmel­
dowała się jako A palom a Ziiętkowska 
i trudniła się prostytucią. 

- (o) U aremnio y rabu· 
nek. W tych dniach, do mieszka­
nia Lejbusia Lechtn przy ul. Mary­
sińsk10J M. 25 przyszedł Jaldś młody 
vzłowiek i ~rożąc Lechtowi śmiercią, 
za.żądał wydania mu 100 rub. 

Lecht w&.Zczął alarm, wobec cze­
go nieznajomy )}siłował zb1edz, lecz 
w tejże eh w il1 \Jad biegli sąsiedzi, 
przy pomocy .których napastnika za­
trzymano i odprowadzono do cyrtrn­
łu. Jest to znany n~żow1ec AleJcsan­
der Wiśniewski. 

Osadzono go w ares3cie. 
- (o) radzież futra W 

ubiegły czwarte!{ rauo do cukierni 
Konrada przy Nowym Ryuku, przy­
szedł )aloś młody czlow1elr i Z#lżądal 
podaurn sobie szklanki lleruaty. · 

Kiedy JrnlJJer Edmuud !lączyń­
ski poszedł po Jrnrliati;, a nastQrm1e 
powrócił, spostrzegł ~e „gosc" JUB 

śliwy uległ złamaniu -lewei nogi, po­
łamaniu kilku żebt>r, ręki, oraz ogól­
nym obrażernvm wew lll(trznym całe­
go ciała. W stanie beznadzieinym 
odwieziono go do szpitala Czerwone· 
go Krzyża. 

= (o) Niefortunny Szerlok 
Holmes. Od pewnego czasu w1esz­
kama różnych ostib obchodził młody 
człowiek, .który przed~tawiał się iako 
agent wydziału śledczego, Jcrzeglądał 
książki rneldunlrnwa, patenta I inne 
dokume1ity, coś zapisywał w notesie 
i nic nie mówiąc, odchodził. • 

Postępow11.n1e tego czJowieka wy­
dało się wejeunemu podeirzanym, 
zawiadvmio110 więc o powyższym 
wydzinł sledczy, w celu wyjaśnienia 
osobistości nieznajomego. 

W t,ych dr.incb agenci wydziału 
śledczego aresztnwali nie akiego Fran­
ciszka Szymczaku, 2,1 .lat, w miesz­
Jrnniu .którego zuakz1nno paczkę bi­
letów wizytowych z napisem w j~zy­
ku p0lsk1m „Frunciszek Szymezair, 
syszczyk". 

Jak dalej ustalono, Sz. był owym 
„ageutem. policyjnym". 

Badany w tej sprawie Szymczak 
zeznał, że działał pod wpJywem róż­
nych. opowieści Szerkka Hol11Jesa 
i t. p., postunowił wstąpić w Jego 
ślady. 

Osadzono go w areszcie. 
= (o) Nie dało się. Oneg­

daj po polud1J1u, do 1111esz1rn11ia Mn.r­
cina \VuwrzeninJrn prz~' ulJCy Mar.v­
sińskiej M 18, podczas jego nieobec­
nośc1 zaJcradł się ztodzteJ i spako­
wawszy w worek różne rzeczy, za 
mierzał wyjść, lecz w tej chwHi vo­
wróe1la z miastu fona Wawrzenialrn, 
J{tóra widząc złodzieja, wszezęła 
alarm. 

Złodziei silnym uderzeniem pi~­
ści powali'. Wawrzeniakową nil. zie­
mi~ i rzuciwszy skradz1oue rzeczy, 
ratował SIQ ucieczki\. 

- (J{) Zderzenie z tramwa• 
jem. Za1111esz1rn1y przy ul. Piotr­
Jrnwslde; nr. 265 Alt red Mn ty bo wski, 
m. gm. Buda, LiłońsJciego pow., ja­
dąc bryczJ<ą, przez ul. Piotrkowską 
obok domu nr. 225. został na1eohany 
przez tramwaj, przyczem wypadł na 
ziemi~ i uległ polnmaniu nóg. 

= (o) Znaczna kradzież. -
W czo raj w nocy me wiadomi złodzie­
Je, dostawszy się z meruchomości 
nr. 25 przy ul. MikołajewskieJ na 
podwórze domu nr. 28 przy ul. Piotr­
kowsk1e7, wyłamali zamJri do składu 
Gmzbu:rga, skąd skradU firanki i ko­
ronki, wartości 2,000 rb. 

amie-scowa. 
wyszodł, zabiera ąc jeiluoc:ześnie fu- = (k) półka t aclc.a w Pa. 
tro Mączsń toego, warto~c1 180 rb„ · bjanicach. Spółka tkacJca, założo­
.kturo His1alo na ścianie. nu w czerwcu 1913 r. w Pabjanicach, 

Futro t • zna.leziono w lombardzie wylrnzu1e ożyw10ną działalność, o 
Walcno" 1czn przy u!. Połudu1owej czew świadczy sprawozdanie z dzia­
J '2 20, gdzie nieznajomy podał naz- łalności od czasu założenia do d. 26 
wislrn JanJrn\\'sk1ego, Jnk się oknzało, lutego r. b. 
zmy lone, gdy~ pod wsJrnzanym przez Ogólny obrót wynosił 9,897 rb. 
niego adresem, osob1stosci takie) me 25 kop., spóll<a posiada udziałów na 
znaleziono. 1,826 rb. 92 Jwp„ sprzedano to\Hrów 

Odszulrnn le1'n pomysłowego „goś· za sumę 2,085 rb. 92 kop„ lrnpiouo 
cia" za ęła się poJ1c1u. przędzy za 3,156 rh 30 lrnp., wypln-

(1<) z cie o pię ra co110 zu robo<·1zrn} 458 rb. 27 kqp. 
Przy 111. ... 10'v\ Q·Ceg1ewrnnei nr. 64:, Na ogólnem rocznem zeuraniu 
zatrudr1ion ' p1·zy budov. 10 domu 50- po" ołano do życia specj11lną komis) ę 
letn1 robotnjk mUl·ar ki Bl'Ouisław l a- dJa ustalenia zarohlrnwe} płacy tka­
dze.I, '-lfll.dł z rus2tonn11la z w. sok o. - czu i lcouirolowanin wyrub1anycłl to­
ci trzeciego pu~tra na bruk Nieszcz~- wllrQw. orłlZ '.ll>0'4ta.9ninno ZAr.'lad 

spółki do ro:rnzerzenin działalności, 
mianowicie do nawiązywania stosun­
lców handlowych z kupcami, ~rzyj­
mowania obstalunków i pocfziatu po­
między człouków, zaciągania poży­
cza!{, nabywania narzQdzi i materia­
łów i t. p. Postanowiono również 
przyjmować od członlrów spółki to­
wary w komisji. 

-= (x) O wyso rość zapomóg 
pogrzebowych. Na odbJ1 tem nie­
dawno rocznem zebraniu pełnomoc­
.iiJ{ów kasy chorych w fabryce J. 
Hofmana w Zgiel'Zu, uch wulono, mię­
dzy innemi, wypłacać zapomogi po­
grzebowe w stosunku następu1ącym: 
na pogrzeb członka lrns;x w sumie 
dwudziestokrotnego zarobku dzienne­
go, na pogrzeb żony członka 20 rb., 
na pogrzeb dziecka 10 rb. 

Uchwałę tę, odnośnie do zapomóg 
na pogrzeby żon członków, inspektor 
:tabryczuy uznał za rnezgodną z usta­
wą Jrnsy i zażądał jej zmiany. Wo­
bec tego w piątek odbyło się w tej 
sprawie zebranie pełnomocników ka­
sy, którzy uchwalili wydawać zapo­
mogi na pogrzeby żon członków w sto­
sunlrn lO ·c1okrotnego znrobku dzien-
nego uczestnika kusy. · 

= (x) kropna droga. Osła­
wiona szosa łęczycka, znujduiąca się 
do niedawna w stanie strasznego za­
medbania, obecnie z powodu od wilży 
stała się wprost niemożliwą do prze­
bycia. Pod WSH\ Bor: linką ugrzązł w 
biocie wóz z wariywem, i zapadł się 
tak glęl>oJ\o, ~e 8 koni z trudnością 
wyciągnęło go na powierzchnię Sce­
ny takie powtarza1ą się tam codzien­
me. Ominąć trzęsawislrn, Jakie po­
tworzyty sii;i na drodze, nie sposób, 
tem bardzie), że brzflg1 szosy zawalo­
ne są szyuami i .Jrnm1eniami, przez­
nuezonemi dla l!udowy kolejki ele­
ktryczneJ. 

= (x) Licz a po j:ąrów w 
okolicy. W r. z. w obrQbie powia­
tu łódzJoego zdarzyły się 72 pożary, 
które strav.i!y 236 budynków ubez­
pieczonych na sum~ 51,527 rb. Z 
ogólnej liczby pożarów wyrnkło: od­
p1oruna 3, slrntkiem wadliwe) budo­
wy lrnminów- 5, skutkiem nieostr0ż­
nego obchodzenia się z ogniem- 4, z 
pod paleuia 9 i z przyczyny niewia-
domej 51. · 

= (ZJ Zakład rektyfikacyj• 
ny. Przemysłowcy W !adysław \~a­
berski i Antoni Sukiennicki uzyska­
li pozwolenie na budow~ za.kładu 
ra~tyfikaoyjnego w Zgierzu. 

= (z)U budowanie fabryki. 
Ludwik Fogelzang uzyslrnł pozwole­
me władz na od budowanie tkalni me~ 
chan1czne1 w .Koustantynowie, znisz­
czoneJ w roku ubiegłym przez po­
żar. 

-§-

e sceny i est y. 
Teatr Polaki. 

We wtorek, w teatrze Polskim, 
odbędzie s1i;i ui:'ul'zystosć nie.lada -
Stetan Jarucz u.lub1e111ec łód:r.Jd gr 
H\\ój bP11ei1s, nn l•tóry zi.q ra ·za w1el· 
b101cli S\\ ego talentu tlll)lupsZI\ swą 
rolq, w z11atrnrn1to1 1 w1 lee za.ba v lC J 
farsie p. t. „K-1ążt tkc.", utórą lu·eo­
\\ ał w sezonie zeszłym prze1; dwa 
m1eBiącc z rzqdu z undzwyc.znjnem 
po wo 7.011 i em. 

Przypuszczn6 nale~y, że wtorko~ 
wa premiera, poł[\czona z benefisem' 
będzie wysprzedana, z tego choćby! 
wzgJ~du, że bQdzio to przedostatni 
występ p. Jaracza. 

Bilety, po cenach premjerowyoh. 
sprzedają się w cukierni· Roszkow­
skiego od 11 do 2. 

We środ~. po raz drugi i ostatni 
„Książątko" p.Q_żegnalny wyst~p p. 
Juracza. Ceny zwyczaine. 

Teatr Popułdrny. 
(ul. Konstantynowska M 16). 

Jutt"o, we wtorek,-po raz trzeoł 
doskonala krotochwila „KawiA.renka•, 
która. na sobotniem i niedzlelnem 
przedstawieniu doznała tak życzliwe­
go przy1~cia. 

W środę - dla prenumeratorów· 
„Now. Kur)era Łódzkiego" - głośna 
ko med Ja P. Wolffa i Leroux p t. 
„Panny". 

Próby z dwuch głośnych premier 
„Siódme przykazanie" He.Jermunsa i 
„ Trzeba umrzeć aby ~yć14 w pełnym 
biegu pod kierunkiem p. Halickiego 
- rne wątpimy i~ niezwykła energja 
i ruchliwość k1erown1ka teatru prze-1 
łamie lody obojętności łodzian. 

Koncert Filharmonjl. 

Warsz a wska orkiestra symfoni­
czna stała si~ w Łodz.i ·gościem rzad­
kim, ale tern milej widzianym i słuv 
cbanym. Miłośnicy •muzyki dowie· 
dzieh się te~ z radością, iż ta dru­
żyna artystyczna pod batutą Zdzisła­
wa Birnbauma zawita do nas 16 
b. m. 

Na program .koncertu, który od· 
b~dzie si12 w sali Koncertowej · przy 
u!. Dz1eh10J, sJdadap\ się nast~pują­
ce utwory: Uvertura z Lobengrina, 
rapsodja litewska Karłowicza, .kon­
cert skrzypcowy .Brahmsa, który wy­
kona z towarzyszeniem orkiestry 
słynny skrzypek f solista wieczoru 
Arrigo Serrato i wreszcie III symfo­
n)a Bathovena .Eroica•. Uczta arty-
styczna nielada. · 

BJJety do nabycia w składzi6 
nut i istrumentów muzycznych Frid­
berga i Koca (Piotuowska 90). 

Rozrywki i za awy. 
= (:) i·Ba·Bo. Gwarno i we­

soło było w sobotę i niedzielę na 
„ wesołych podwieczorkach" w ka­
wiarni Savoy. Przepełniona sala 
bawiła się wyśmienicie, dzięki dosko­
nałemu, lekkiemu programowi, ułożo­
nemu przez p. St. Bolestę w wy lrnna· 
niu tej miary artystów co pp. Bo-

. rowska, de Roche, Sławińska, Kaden 
Law1ński, Urstein i Strauss. 

Wieczorami również było pełno, 
wi~le osób otlchoiJziło od kasy. No~ 
wy program zawiera 12 numerów so­
lowych a 'pyszna rov1etk'a powięk­
szoną została o 4 nowe typy. Smie­
cllu było pełno, b1·awa huczały a ar­
tyści ~rnli - tam humor i życie. 

(.) · e r „ uti uPe"~ 
Wyst~py Lub ls1dego w teatrze „.'.\i1-
11tnture" zapełniają szczelnie sal~ 
teatru. Lubelski przyjmowany Jest 
hur.znem1 olrlnshnni, zmusZUJf\Cerni 
go do ciąp;łego bisowania piosenek. 

Bardr.o ciepło :równię~ przyjmuje 



·'· ~O \'Y l l(lJ ~J !".: l't ł,O nz 10-9 mnroll 19 I 4 r-_;o..;;Jr;.;;.u;-.. -----------------Ht.-...;;.65.-·-­
publiczność i pozostnłych wykonaw­
ców programu, między innymi świetny 
duet Ewy z PochroniAm (pp. Mal­
czewska i L. Morozowicz) oraz pięk­
ny melodram ze śpiewami „Ciocia 
Salusia" wybornie grauy przez p. 
Adolfinę Zima)er. 

Ogólni~ podoba się operetka 
„Piosnki tyrolskie" Koschata i ob­
szerna ~ywa część kabaretowo-kon­
certowa. 

z teatru. 
Teatr Popularny. 

„ sw arenka", 
sztuka w 3 aktach­
Tristana Bernarda. 

Nazwisko Tristana Bernarda, te· 
go najbardziei charakterystycznega 
wytworu spółczesnego ~ycla paryskie:.. 
go, nawpół literata„ nawpół sportsme­
na, jednego z wydatniejAzych przed­
stawicieli młodszej generacji francu­
skich pisarzy komediowych, autora 
licznych oryginalnych. sztuk i ni~­
mniej świetnego boksera, jest naszej 
szersze) publiczności zgoła obce i nie 
zdoła jeszcze dzisjaj ściągnąć jej 
tłumnie1 do teatru. 

Obserwacyjny talent komediowy 
Tristana Bernarda, który pod formą 
łagodnej i spokojnej satyry, szydzi w 
sposób niemiłosierny ze śmiesznostek 
i słabostek ludzkich, szczęśliwie roz­
wija się w jego typowej „Kawiarence". 

Poczciwy z gruntu ąarson AJ bert, 
na uboczu położonej lrnw1arni pary­
skiej, otrzymuie nagle spadek po 
swym dobroczyńcy. Uprzednio po­
wiadomiony o tern pokątny doradca 
Bigredon, podsuwa właścicielowi ka­
'Whlrni Filibertowi myśl zawarcia z 
garsonem kontraktu na lat 20 z płacą 
6 tys. fr. rocznie, z zastrzeżeniem 
jednak, że gdyby która ze stron u­
mowę zerwała, obowiązana jest za­

jąc z wzrastającą ciekawością i za­
.Jęciem gr~ jego, nie wiedzietiśmy, co 
mamy wpierw podziwiać, czy głębię 
_jego talentu intuicy1nego, czy subtel­
ne wczucie się w intencje autora, do­
skonałe ich zrozumienie i 'uienuue 
dobre ich odtworzenie, czy te~ nie­
porównaną stronę techniczną jrg11 
bogatych środków artystycznych. 
Mimika, ruchy i postawa, pełne wy­
razu i plaRtyld, były drobiazgowo i 
i trafnie obmyślane, tworząe pyszną 
wprost całość. 

Garson p: Cornobisa był w mia­
rę tkliwym w stosunku do s\I\ ej ob­
lubienicy i grub1ańskiem w obejściu 
z gośćmi kawiarenki starego Fili per­
ta. Z jednakiem powodzeniem pełnił 
swe funkc1e zawodowe, jak wałęsał 
si~ po pierwszorzędnych Jrnaipach 
nocnych w towarzyst\\ 1e kokot i zb~a­
zowanych starców, łub stawiających 
swe pierws~e kroki młodzia11ó w. 

Słowem teatr Popularny zyskał 
w p. Comobisie artystę cennego, su­
miennego i pracowitego, talent zde­
cydowanie wy bitny. 

Res~ta wykonawców, w ro!Mh 
mniej lub więcej drobnych, dzielnie 
sekundowała swemu koledze. 

Przebiegłym pofrątnym doradcą 
o lisiej skórze i wilczym, na cudzy 
rachu11ek, apet.ycie, był p. Wzorczy-
kowski. · 

' Relyser Halicki stworzył dobry 
typ ZW,Yklego eptcier'a paryskiego, 
sJ\ąpego i ograniczonego włnśc1ciela 
lrn w ian1i. 

Ohal'flkter,vstyczną kolcot.ą byla 
p. Wiśni11rowslrn, graiąo z rne11111frm 
zacięciem i nielada tempern111e11teu1. 
'h wdziQkiom i pl'Ostotą zagrała rolQ 
Iwony l'· Walewska. 

W epizodycznych rolach wyróż­
nili Rię: p. Chołewicz, dobl'ze nam 
znany typ codziennego gościa ka­
wiarnianego, p. Lenk, świetnie po­
chwyc<inx bon viveur, oraz pp. Mro­
zowicka, Chomicz; Sol•olicz i Boznan-
ska. · J. B. 

płacić odszkodowanie w kwocie 200 Z PORADNIKA DLA ZAKOCHA-
tys. fr. Stwarza to s,vtuac1ę zgoła NYCH. 
niebanalną. Kelner, posiadający ma­
jątek prawie miljonowy, zmuszony 
jest od 8 rano do 12 w nocy obsłu­
giwać gości w podrzędnej kawiaren­
ce, gdyż ... szkoda mu stracenia części 
swych pieniędzy bez po~ytku dla 

·siebie, żal porzucać kawiarenkę, do 
którei tak przywykł, żal mu wreszcie 
opuszczać tego locum, w którym 
funkcję bufetowej pełni piękna, wy­
kształcona córlrn gospodarza I wona, 
uprzednio dlań zupełnie nieprzy­
s~pna. 

Bawi się więc po nocach z na­
dobnemi córami półświatka, aby ra­
no zrzucić frak i zawiązawszy far­
tuch, spełniać zlecenja kawiarnianego 
tłumu. 

Filibert probuje różńych środ­
. ków, mających zatruć Albertowi ży­
cie i zdą~ających do otrzymania od 
niego owych 200 tys. fr. Jednak 
wszystkie jego wysiłki rozbijają się 
o kamienny upór miljonowego gar-

. sona. • 
Wreszcie obie strony · znajdu1ą 

honorowe załatwienie sprawy. Al­
bert bierze Iwonę za żonę, pomny, 
~e tak zwany „beau monde", mimo 
jego majątku, zawsze pamiętać będzie 
o jego poprzednim zawodzie, nigdy 
mu tego nie zapomni i nie przeba­
czy. 

W niepami~ć rzuć 
Smutki i źale, . 
W miłosnym szale 

Kształć swą chuć, 

\V pamięci miej 
l\ażde spotkanie 
Aby czeirnnie 

Skracać „ jej" ... 

Przepędzaj z „nią" 
Kochania wiosnę 
Listy miłosne 

Pisuj krwią„. 

Całusów 11 iód 
Sącz z ust dziewoi, 
To bowiem koi 

Nawet głód.„ 

A kiedy już 
Dosięgniesz celu, 
To o weselu 

Mózgiem rusz .. J 

Przyjaciół sproś, 
Lej .koniak w szklanki 
1 swej bohdanki, 

„.Zdrowie wznoś, 

Bo wiedzieć chciej, 
Ze nie uchowa 
się bez Szustowa 

Miłość jej!.„ 
r2353-l 

Kronika sądowa. 
Temat lekkiej, o krotochwilnym 

zakroju, komedji Bernarda nie posia­
da, rzecz prosta, gł~ bszej wartości 
literackiej. Okraszona jednak pugo-
dnJm,do łez roz8mieszającym, hurno- __ _ 
rem, obfituje w szczery komizm sy- o podpalenie. 
tuacyjny i ~tannwiąc doskonałą saty-
r~ środowiska, tak nieodłącznego od Rozpocz~ta w ubiegły czwartek 
Paryża m17ieii kawiarnianego, uimu- przez Sf\d okręgowy w Piotrkowie 
je nadzwyczajną trntnością zaobser- olbrzymia sprawa o podpalenie prze. 
wowanych typów, świetną ich cha· Cif\ga si~ i według otrzymanych przez 
.rakterystyką oraz pewnym sympa- nas wczoraj informacji, trwać b~dzie 
tycznym sen~yme!ltalizmem nastroju .. jeszcze w nadchodzącym tygodniu. 

Natura.lnie, dla stwor:i'<enia go W charakterze oskartonych w tej 
trzeba, aby sztuka była grana w pa- sprawie staj, ·.kupcy łódzcy: Markus 
ryskim „Palais Royal", gdzie miałem Ranter, Lejbuś i Moszek Rawscy, Ma­
Jl\ sposobność przed trzema laty po- jer Birenbaum i Józef Perle. 
dz: wiać i w ciągu całego roku na Podpalenie, według oskartenia, 
afiszu .oglą~a.ć. . dokonane zostało w nocy z dnia 20 

Niemme7 Jednak śmiało rzec na 21 stycznia 1911· roku w domu 
.mo~na, .że artY:ści .nasi grali onegdaj nr. 88 przy ul .Cegielnianej w Łodzi, 
zgoła meprzec1~tn1e. w celu odebrama sum ubezpieczenio-

Idcalnym wykonawcą roli tytuło- wych w ogólnej kwocie 288,0000 rb. 
wej garsona Alberta, na którego spa- Pożar wybuchnął jednocześme w 
da t11·latic:w1e cały c1~żar sztuki, był 2 składach: przybyła na m1ejsce 
.11ow.,.,"An nZó\l·nny art.ysta teatru strai zalewała płon-ące materjały i 
Popu1aruego, p. Cornobis. Obserwu- wyr,;ucała ja na d.zied~inieo. 

Pra wie wszystkie paki towarów 
zwilżoue były uaftą, J<tóre) zapach 
czuć było wyrnźuie. 

• Według opinii ekspertów, sukno 
o ile rne iest IJapoione łatwopaluym 
materiałem, Jedynie tli się, i tlić się 
może całe dni, t.ymcżusem w danym 
wypadlrn \vłościciela sldndów w.vszli 
o g-odz. 8 czy 9 wjeczorem, pożar 
zaś wybuchł zaraz po północy. 

Wyrok spodziewnn.v Jest na po­
czątku nadchodzącego tyg1idnia. 

Telegramy. 
Sprawa samorządu. 

P}j;'l'.BiRSBU RG, 8 marca, (wł.). 
„Russkoje Słowo" podało, że prezes 
rady mini1;1trów Gorąmy.kin, postano­
wił za wszelką cenę zdobyć samo­
rząd 111ieJFkl Ula l\róJei:itwa według 
redakcii Dumy, czyli z uwzględuie-
niem języka poi sinego. • 

Kore
0

spo11dent was~ zAsięgnął in­
formacji co do tego w obu izlrnch, 
ł<tóre pogłosc•e „H.u~. Słowa" zaprze­
czyły. Koło polskie odt·nzu potrakto­
wało ptisymistycznie ową pogłosl,ę. 

Premjer, zdaniem osób wtniemni­
czonycll obrony ię11,yka polskiego w 
pro)elwie sarnorzqrl•>wym nie podej­
mie, 1nklrnh\ 1ek życzliwie jest uspo­
::;ob1ony dla Dumy, gdyż chce unik­
IH\Ć zatargu z prawic11, w Radzie pań­
stwu. 

2'.'.a c~1rzesł dziecka. 
MINSL\, 8 1uarca (PJ .:\lal żonko· 

WIO .Ba1·tvS%ttWICZOWIC, zii oehr7.l'Ze11ie 
<lz1eclrn w ko8c1ele katolickim, slrn­
zaui ua 9 dni twierdzy. , 

m~. Tur1.o, który bezprawnie do-
1ronał tego obrzędu, uwolniony zo tnł 
od Jrnry na zasadzie manifestu. 
SUwinski dyr kturem kon-

serwatorjum. 
SARA'l'Ó W, s mnt·ca (wł:) Sław­

ny pjanista, Józef Sliwiński, został 
wybrany dyrektorem lrnnserwatorjum 
tutejszego. 

Burze. 
WŁADYWASTOK, 8 (3)-(P.) Po 

dwudniowym orkanie Władywostok 
zasypany został śniegiem. Tramwa­
je stanęfy. :fia kolei potworzyły BiE2 
zaspy śnieżne. 

LIPA W A, 8 (8)-(P.) Na morzu 
sroży się orkan z silną zamiecią 
śnieżną. 

Włochy Epir i Albania. 
PARYŻ, 8 marca, (wł.) Z Aten 

telegrafuią: „Rozchodzą sie tu po­
głcsln, że rząd włoski trzyma 30 ty­
sięcy ludzi w pogotowiu, aby w ra­
Zit'I nowych powikłań w Epirze na­
tychmiast wsadzić ich na przygoto­
waną w Brindisi :flotę,, przepłynąć 
przez Adrjatyk i wylądować w Alba­
DJi południowej. 

Administrator djecezji . 
WROCŁAW, 9 marca, (wł.) 

Kanonik Klose został mia11owany wi­
kariuszem kapituły i administratorem 
djecezji wrocławskiej. Prasa galicyj­
ska, jak donoszf\ wrocta wskie gazety 
niemieckie, jest za odłąc1.eniem au­
strlackie) części d)ecezji wrocław­
skiej. Polscy członkowie re.dy pań­
stwa w Wiedniu mają wnieść odnoś­
ny projekt. 

Rokosz na okręcie. 
BARA'11, 9 marca, (wł.) - Wśród 

załogi taglowca „San Antonio" wy­
buchnął rokosz. Jeden z marynarzy 
usiłował za~trzelić oficera. Wywią· 
zała sie walka, w czasie której oficer 
zastrzelil z Jrnrabinu marynarza. 

· W kroczyła policja porto'ft'a i are­
sztowała rokoszan. 

S111ier6 admirała. 

woje Wremia" wydelegowało at 2 
korespondentów. 

Oskar:Wnych będzie bronić czte· 
rech adwolrntów rus.otilskich. Proces 
potrwa 6 tygodni. 

Krwawa demonstracja. 
LONDY1", 9 ma1ca. (wł.) -

Wczoraj czlonkowie n.ęskiej ligi 'la 
równouprawnienia kobiet urząd7ili 
burzliwą demonstrację. Kiedy do­
wiedziano się, że klika godzin 
przedtem policja aresztowała panią 
Pan1rnrst, demonstranci postanowili 
uderzyć szturemm na Dolłłnin~ 
Strf>i:>t. Policja dowiedziała się o tym 
zamiarze I stawiła derr.onstrantom 
czoło. Doszło do zaciętej walki. Po­
licja nacierała białą bronią, demon­
stranci bron ili się kamieniami. Pe 
oou stronach wielu zostało rannych. 
Policja dokonała J1-:inych areszto­
wań. 

Ks. Wied w . lbanji. 
DURAZZO, 9 marca. (wł.) Ksią· 

że albański pt·zyjmował przez cał.v 
dzień wozora,szy liczne de(1tlłucję. 

.Międzynarodowa komisja kontroluią· 
ca zło'~,yła S\\ e urzędownrne. . Obe­
cnie ks. Wied przystępuje do utwo­
rzenia gahinetu mirnstrów. Prze<l 
pałacem stoJą tłumy ludu, Jctóry U· 

1'7.ądza ciągle demonstracje patrjoty­
C'Zlie na cześć Jcs. Wiedn. 

Demonstracja w teatrze. 
PARYZ, 9 marca (wł.).-Podozns 

jednego z przedstawiei1 w teatt·ze 
„Coeur de ll'rnnce" doszło do de­
monstrac1i antiniemleckiej. Publicz· 
ność woła: „Niech tyje woina, precz 
z Niemcami. Policja wkroczyła m 
salę i dokonała aresztowan śród de­
monstrantów. 

li>ymieja gabinetu. 
R~Y r 1, 10 marca, (wł.). Jutr~ 

przed południem zbierze Ri~ rada mi· 
uistrów. Temntem obrad b~dzie poło· 
tenie w par!amencie, wytworzone 
przez stanowisko radykałów. Po po· 
łudniu cały gabinet Giolitiego ma po· 
dać si~ do dymisji. 

Strajk protestujący. 
RZYM, 9 marca. (wł.) Tutejsza 

izba robotnicza osłasza dzisiaj strajk 
generalny, jako protest przeciwko 
jetlnostronnej praktyc~ administracji 
szpitalnej, 

Zmiana konatytuoji. 
BUKARESZT, 9 marca. (wł.) -

Prezes· ministrów rumuńskich, Bra­
tianu, wniósł o zmian~ ustawy kon­
stytucyjnej w związku z zamierzoną · 
reformą agrarną. --------
Dr.FISCHER 
ord1nator ezpitala Czerw. Krz~ża. 
b. ordynator kliniki unhrersyt w Warszawi~ 

Choro y weneryczne, moczo. 
płciowe,·skórne i_zabi,gi chi· 

rurgiczne. 
PrzyJmuje od 10-12 rano 1 od 6-8 w., w nie· 
pziele i ś.ięt.a. 11-1, ul. Zielona Rr. 3. 

pensjonat ,,SaYoy'' 
w Krakowie, ul. Krupnieza 22 I-p 
urzf\dzony z komfortem i oświetl. 
elektr. Łazienki. 'reJefon. Kuchnia wy-

bor9 wa. Oeny .p~stQpae. 

Dr. „ ... ąn, 
P. BRAUN RZYM, 9 marea, (wł.) -= „Jurnal 

de Italia" donosi z Un'tling, te zmuf 
• były as_ysie11t kliniki berllńsklej. osiadł w Ło 

tam admirał rosyjski Liewen. Był on dal jako N'ecialista ehorób. ak6raroh, -~ 
szefem sztabu generaln~go marynar- ner•011111Ych, dr69 •"81•-.0ll, k•• · 
kl. rosy1"sk1"eJ. L1"czył lat ~s. met~ lekarMlej. Prą1muje od s I pot 

u do 1 i pół. i od 6 do 9 wieezór. Dla W. Pail 
Proces o szpiegostwo. _ od S·e1 do 6·ej osobna poczekalnia. 

· LWOW, 10 marca, (wł.). Na roz-
poczynający się dziś sensacyiny pro­
ces o szpiegostwo polity.czne i wo­
jenne na rzecz ościennego państwa, 
w którym oskar~eni są sami rusofi­
le, prawie wszystkie większe pisma 
zagraniczne nadesłały swokh spra­
wozdawców. Pomiędzy innemi .No-

llr6tlla 4. ••• Tel.SS-U. 

Dr. Wolylłskl 
b7ły asysten~ kliniki Unwłersyt.. Wrocławski. 
pPOf. Hiaaberga) osiadł w Lodsl. Jako sp•· 

cjalista cllorób ••P• nosa I gardła 

ul. Piotrkowska 89. 
Godz. pr1171ę& 10-12 rano ł-6 pp„ w n le 
dzielę od 10-12 rano Operacja. branchłosko 
pj&, kfłPi•1• l\)~\I' •wt-t.lDa. 2iQ-6 
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-Jl.· ]Yl~rgołis 
JUNIOR 

Zielona &. Tel. &·13. 
Choroby toł,Oka i ·kiszek. 

przy1mule od · 9-11 rano l od 4-7 
po ool rl 53()6 

llr. me~. lacllaro w 
b. zarządzalący i lektor s11koły 

dentystyczne i. 
Specjalista: ohorób z11bów, jamy 
ustnej 1 sztucznych zębów Wyj-jesteśmy w posladianfu ldlkudzieslęclu 

zemplarzy wspaniałego albumu 

eg-
L t _ mowan1e zębów bez bólu. 

8 8rZ•W8 ery.,.arjl Piotrkowaka Nr. 79. Przyj• Szymon 'Walman mujo „. I pół -
21 

:· ._ • • • NAPOLEON 11awro1 7; te1. ~3-31 Dr.L. Prybułski 
porady w zatrres leozniutwa webo· 
d•llOO· nozeplonll:I d )a~noatyoane et· powrócił. • • spertyzy. POLUDNIOWA 2. TeL 18-lJ9 

Ohoroby akórpe, włosów, (kosmetyka 
lekaraka) weneryoane, moelOpłoiowe 
t ntemooy płotowe~ Leo••••• a,p• 
hlll•u Sal•••••n•• nlrllob• 
Rata 11606 91.&" •••6•a,lnie. 

(legjony i Księstwo warszawskie) L 
E 

Dokt6r w opracowaniu Ernesta Lun16aklego 

.W. UTKIE·WICZ Jiiir Ol{oło 500 ilustracji. ~ Leozenia elek\ryoanośoilł i masa· 
tem wtbraoyjnym . 

Cena ksiQg&rska •b li, prenumeratorzy 
.Kvjera• nabywać mogl\ po Choroby skórne i weneryczne 

przeprowadził. slę. mlesr11ll:a obeonie 
awrot Nr. I. 

P111y)mu)e: chorych od 8-l rano 1 od 
ł-9 po poŁ , panie od 6-6 po poł 

I>J& pań osobna pooaekalnia 

r • • • 
e-12 r. i o- s pp. 

Panie od ł-6 pp 
ISN~llG~~--

•- ob•J•a.Mo 111-.a„o. „ •dm1nt•tr•ajl „ll„J•• 
ra11 ul. Z•ohodnl• 87. 

P ięJ'WSZa Lecznica Lekarzy 
Spec1aliatów d':,&"2!'!;:. ... . Dr. 5. Sznltklnd uL Ptowlcolftlka M> (ros Zielone» 

Wydawnictwo Gebethnera 1 Wolffa. 
Nowo6oi bel•try•tyczne. 

JADWIGA MARCINOWSKA 
Vox Clamantis. PowJeśd I c1asów c~ru~u::.- 1.60 

STANISŁAW OSTROWSKI 
O'"' lt • •Jęsl •f · Powleś6 historyczna. z epoki wojen 
.l.\V.I\ .I\ .a\ • Napoleońsklch • . • 150 
Tegot autora poprzednio wydane: 
Praed burz11. Powieść historyczna z XV wieku • I.OO 
Wlelkl Rok. Powidd historyczna Il r. 1812 . . • • • • 1.69 

· Zarzewie. Powieść h1atorycl5na z czasów Księstwa War· 
szawsklego . . . . . . . . . . • . . . 1.óO 

z gwlazd11 moc•rza. Powieść historyczna z czasów Księ-
stwa Warszaw. . • • • . , . . . • . • . • • 1.66 
BRONISŁAWA WŁODKÓWNA 

l?r OS te dziej. Powteśó wspbłozesna • • • • • 1.20 
Do n•b:r••• w• wsa:rstklch kal•g•rnlaell. 

~ Tylko Piotrkowska Nr 9 w podw6rzu ~o~ 

• Ważne dla Pad i Pan6w. 
=dw pierwszej mojel fabryce Damskich Kapeluszv fut przyjmuję do•! ;= · przefasonQwanla 30 
ii damskie i mctzk· e kapelusze;! 
~~ podług najnowstJych paryskich modeJi. · IE 
i a Wykonanie punktualne i solidne. t=! 
= Wielki wybór nowych fasonów i dodatków. , 

= Tylko Piotrkowska Nr. 9 w podw6rzu •• 

Bar ,, VERSAILLES11 

• Piotrkowska 47 róg Zielonej. 

= Zostal otwarty. = 
zarządu domem mogę ztożyó 1500 na wyższą sumQ porir 
czenia .. Łask.a.we oferty proszę składać pod lit. T. L. w Ad­
mini trRciI n inieiszego pisma. 4407-0-1 

Ga b inet Dentya „y c zny Łódź, Ben,edykta 2 
(do m. p· Hozcn ul atta) 1.;i;y y główny asystent 
nad worneg o lekarz dentysty Engla w 

er inie. 
l.ło dzi esięcioletnie. praktrce zagranicą (Berlin , 
Londyn N J ork, F'ilalle ltia) c1slf11t 111 s i ę w naszem miescie. 
Bezbolesn e traktowanie zętoów, podług spec1alnycb m1!-
1od I przy z11stfJso wan111 spel' falnych aparató Y. Wrięcie ZłJ• 
bów za pom cą aparatu cazowego bez najmniej• 

:z:cgo bólu L łote porce 1ano e plomby. :::i ztuczne zęoy z 
ntfnie1 leniem i he;r, (ze zl o10. I porcelany i Porcelanowe 
aronr I mosty l' r o Gtowanie rir:.r.ywych zębów I 
ys"n iętej szczę ki 1 rzy pom ocy upecjalnycn re• 
" atorów. Umacnianie łużnyc t zębów promieniam i 

'.>ent; ena. Lec2.rn1e z , wzczcnycłl chorl•b zębów i lamy 
1 111 e1 .ępec .a n)'mi promieniami c . ektrycznymł (u tra 

etoTie 1 llllll' J· L el'zeuie złamanych szczęk i rlorabia-
1, ra ·u )ący ch czę cl t~·any (, Ztuczne n0sy, uszy, warµi 

mli:1od e p<>· nH•l.I nh i t. p ) 

-
Dr. J Sllb ~rsirom 

Sradnia .N! 3. 
Speo1alista chorób s.kórnyoĄ. 
wenerycznych (stos. 606) i kos­
metyk} lekarskieJ (włosy. twars 

eto.) 
Przyjmuje od 8 1 pół do 11 t pół rano . 
'/, do 9w1eoz. 

Dr. J.S.Warowu­
WBWNĘTRZNB lser od 10-11 ł 1 

N&RWOWB \pół. ~o O 1 póŁp.p 
w nted1. od 10,....11 

OHOROBY CHI- ł Dr. Jl Kantor 
ll.UH.GJCZNK od 2-a 1 od 7--g 

p.p. 
CHOROBY ( Dr. Jl Papierą Zawad k• .Ni la 

Ordfnatap amb. Caerwon•go ... , •.. 
Choroby skóry weneryoane, płotowe 
(przy synlfsie preparat 606). Kosme­
tyka lekarska (usuwanie s1peoących 
włosów plam etc . przy)mu)e od 12-2 
q_'l w n1~·b: l eleodll-B Dla Pali 4-6 

KOBl&CB ( cod.z. od 3-ł 
~§il~;~~~~~ CHOROBY DZIBCI ( Dr. l. Llpsa7o 

( oocb. od 6-6 
Dokt6r medycyny CHOROBY OCZU ( Dr. B. Donchba 

G ( aods. od ~-lOr. 1 

LE Y B t:. R oHo&oBY Nos~ J ~il1;~1~ · 
l U • n n arod., czw., ocl Lr. f aiiKS 'S~USIOWtCZ K•6tka 5, te, 26-00. usz 1 a~ l ~~,1~e:-·~· 

Chorob7 skóry , weneryczne 1 mo- p 
AndPzeja 13. czopłctowte 10-1; t}-8. W nie- I Dr. L. rybułsJr:! 

eh b kó 8 1 Dl P 11 w nteda., wtor.k. oro y s rne, weneryezne dzielę 1 święta od - · a a CHOB. BJCORNB 
1 

oz..,,„ pilłtki o4 
moczopłciowe. 4-6 odd15lelna poozekalnl'l.. rlO 

1 
WBN&RYC~N.8 l l-2. Ponieds • . 

Pry)muje: od 9
1
11-11 g. rano OOflC!OCDl1~00i111'11 Arod7

1 
sob. °" 

5 - 8 g. popoł. W niedziele . s--o wiec.. 
śwl~ta od 9

11, - 12 g. ran Chorob9 sl{órne, wene• An41h1 kr1rt, wydaielln, mooau. Ba-
-Telet. 26-26. r ... ,czne i niemoc płciową dania mamek. 

~ L k . Porada dla oie.r.a.Dloin1oh kop. OO . br. ew ow1cz· 
Dr R&blnowlnz Leczenie tr,pra .b•• ••PP,00• ~OOiJiiOOJl1lllOO 

• U wan. Tel, 86-U, 
CHOROBY UARDŁA NOSA Przy . syphill91e. stosowanie prep .• 600 

• USZU ' i .91ł• Lebi1eme elektrrcznoś oi4 1 m 
1 11aaem wibracyjn7m. 

3. 21elon• 8. Konstantynowska IR 

łaabinet · denłyetyozny 

E. oprowski 
Piotrkowska Só (w lok. za)m. dawniej 

przez W: Bznycera) 
Leczenie i usuwanie zębów, abao• 
lutnie bez bólu, elektryoznośolą 
Plomby i sztuczne zęby najnowszych 
systemów l>rostowanle krzywych zę­
bów Masaż wibrac,jn,. r~óó3-0 

rot a 12., (tel. 18·61) 
Choroby• nerek, Pfł• 

QbOk teatPu Selina. 
od 9-1 I od 6--8. dla pati od 0-ł 
w nled11tele od 9 do 8. Tel. 36·4ł 
Dla Pań osobna poczekalnia. 

~~~~~~~~ 
Dokt6r med. 

Bolesław Xon 
powrócił. 

Choroby uszu, nosa, gardła 
i chirurgiczne 

ul. Piotrkowska 511. „„. telefonu aa-aa. 
PrzyJmute do 11 rano l ,_7 po p t.ł 

cherza, cewki I t. ~. ~1~~~~~~~ Uodzlny przyięc: do 10 ran · -~ -
i od 4-7 po południu. .LJJr ,B„ RQj\ 

~~i?~~~~~~ . SRE:NIA .l'i fi. Tel. 33-79.!I 
Sp. choroby skórne, włosów. 1Vene 

Dr M Papl 'erny ryczne, moczopłoiowe i aosmet1ka 
• • lekarska. Leczenie syphłllsu Salvar· 

sanem ~l.lrlioll-Hata „600• I „lał• 
(wśród~ylnle). Leczenie eledryOBnoś­
cią (elektroliza} I usuwanie sapeoą• 
cych włosów} i oewietlenie kana· 
łu (uretroskopia). <io1lziny przytęć od 

t irnszer 1 specJalista chorób 
, kobiecych 

n ordyn. warsz. lJnlwers. Kliniki 
Akuszer. 

Przy)muJe od 10-11 l od ł t pól do 
6 i pół po poł. 

ul. Południowa ~a, tel. 18·8& 

111 do 12111 i od fi.ej do 8-el wlecai 
w niedziele od 10-eJ do 2-eJ po po 

Dla W Pań: osobna poczekamla 

0000~ · 00~~~ ~00~~~0000~ 

Czy 
aoprawDy? 

Pani jeszcH nleuływała kremu 
tak bard10 rozpowszeohnlonego 
na oałel Jrull zlemsklel z niezawo­
dnym rezultatem. Wydatek nte­
anac1ny, a korzyść wielka. Wszel­
kie piegi opalenizna, pJamy, pry­
ezc1e, wągry 1 liszaje natychmiast 
bezpowrotnie znikaJlł- Dla unik­
nięcia .Daśladownlctwa sprzeda! 
tflko w składach aptecznych na 

J(av1ot j(i 54, i Xonstanty­
aovska . J(s 75. 

Cena za lłoik bO kop„ mooniejuy 
7b kop. 

Suchy w11gial orzacho· 
wy dla p. p. Piekarzy 
po umiarkowanej cenie w skła.. 
dzia w~gla H. Kupczyka. Ul. 
Tramwajowa .Ni 18, tel. 
Na 12-06. Tamże Gipa za• 
graniczny. Hi0-12 

Dr. med. . Dr IJ Klucz kin ~OOOOOOOOEKDJa~ 

S·-am-uel l'1n1nck1· Ko:.,:ntynowska u. A k w a r 1· u m 4 {. · Syphilis, skórne, weneryczne 
choroby dróg 111oczowych. 

hGłObyWe)Vnętrzne Przyuuuje 0<1 :i-1 ra uo I od ó-!:I SalOnOW8 i muszle 
i ner WOW8 Sp 8C_.al. wlecz. Dla ptui od ł-!> po południu 

serc:a1 płuc i p rzem.ia- ~~~ z,i) ~~"Bi. 
ny ma er J 

OL tj!A 2 9 r6g 
zawa d zki • 

Godz. przyJQć: 3-7 wiocz 

Dóktór naed . 

i 11 E 
Chorob r uzieci • a~rot 7. 

'l elef. J2- 42. Od 4- 7 e1 2327-3 

okazyjnie do sprzedania. Po 
obejrzenia w godzinach po 
obiednich. Szkolna 17, m. B, 
tront, 11 piQtro. 810-0-1 



8. NOWl .KO.RJ'ER ł~OlJZKl - 9 mare& 191łr. 

są poi gwarancją naturalne z wła· NOW OSÓi NOWOŚĆ! 

~ydawnictw1 GĘBETHNERA i WOLFFA. · sny eh winnic w Qurzu/ e, X rym. 
&abryela Z.polska. 

Czerwone wina po 40, 55, 70, BO, 

W• Ch t. I 901 l.25za but. O czem s1ęnaw2łmyś.ećJti2chc! .. ' I n a. I as a.. Białe wina po 40, 55, 65, 70, 75, 80, 
~ 90, 1.-i 1.50 za but. 

Str. 894. Cena rb. 2. 
Telże autorki poprzednio wydane: 

KAŚKA KA.lYATYDA Wyd. 2-gio - - - - rb. l.50 
2-
160 

Deserowe wina po są. 80, 1.00, 1.25, KOBIETA ai::z ~uAY - ···- -· - - - -
O CZEM SIĘ NIE MÓWI - - - - - - - -
ŚMIERĆ FELICJANA DULSKIEGO - - - - -
SZĄLEŃSTWO - - - - -- - - - - -

' 1.50, 12.CO za but. 
80 

160 Skład Piotrkowska 99. 
Do nabycia we 1•' · f~~kteh księqarniach. 

···········~···· ··=•••••••••••••••••••=sill. • • • 
• : KTO SZUKA: : • 

• : pracy, : • 

• • posaay, • Ili 
służby, 

• • mlesz~anla, • 
• zbytu towarów, • 

• • reklamy wyrobów, • 
• dzierżawy • 

•• : KTO POTRZEBUJE 1 : 

• • 
• 

• ;nzyui~rów, • 
• urzędników.. li 

• • techników, li 
.• • leśniczych, 11 

• 
pomocników, li 
pokoiówek, 

11 kucharzy, • 

• • Ili 
li 
~ 
Iii 
d • • 

ra kuchµek, 
d służby: li (lijj 
l.:J 
.:a 
11 . : . : • • . : . : •• . : . : 

• Iii „ 

KTOCHCEi: 

11a 1 ąć JJ .ieszkaoie, kupić lub 
sprzedać ziemię, handle, gospo­
darstwa, pożyczyć pi,eniędzy 
i t. d lub podać cot!lkolwiel!: 

' 'o wiailomości 0gółu 

najlepiej i najtaniej 
uzysl!a to przez 

OGŁOSZENIA 
w jiowym 

J(urjer~e ióa~Ąim. 

: . 
: fili 
IM li 
: . 
lill ... 

: 1111 =· 1111 
„ „ „ li 

.... / • • DRUKARNIA St. Książka il . Z•chodnl• 37 ..., 

• W ZAOPATRZONA ZOSTAŁA W NOWE .,. 

„ 
• „ 

• . • WZORY PISM I O RN A M EN TO W. ""' 
O.i PRZY JM UJE WSZELKIE R O B O TY ;a 

• • W ZAKRES DRUKARSTWA WCHO- iLll 

. • 8I DZĄCE JAKO TO: BROSZURY, KLEP- : „ • 
• 

U SYDRY. PLAKATY, AFISZE PO CE- I.. 
: NACH UMIARKOWANYCH. NA:Jn,A- iii 

• • DY.WYKONYWA SIĘ NA MASZY- il.« „ 
• 

• .. ·" NACH ROTACYJNYCH. .-. .• "' łlfMll 
• •"• WŁASNA STEROTYPJA. •"• as -. . . ~ . 11::a;•········. ········•:1111. •••••••••••••••• 

Zimowy rozkład pociąg6w 
od dnia l•go maja. 

.Kolej F abryczno·ł..ódzka. 
óDCHODL.A ~LODZI: a) 12.15, b) 7.20_ 8.00; 10.10, ił) 12.50, e) 1.60 

f) 3.,ó, uo, i:;J o.tf> .ll) &.48, 1.aa, a.45. 
J)rz)'cłlodzą do Łodzh 4.81, 7.22, 8.36 9.3&. I) 10.łO, I.OO, 

3. IO, Uts . 6.20, a.aa, 9.Sli, C:) 11.110, 

Kolej Warszawsko-Kaliska. , 
ODCHODZĄ do KALISZA: o dodz. 7.55, 12. :.lł, ł.3P S.18 8.12 

DO W An.'0'4A WY o godzinie: Il.Ol, 12.3ł, 5.HO. 2.a1, ' ' 
.PRZYCHODZĄ z KALISZA o goazlnie: 1.21, 10.ól. 12.22; 6.20 

9.60; z WAUSZA WY o godz. 12.U. 4.2ó. &.oa. 
Odchodzą do Łowicza IO. Przychoózą z Łowicza 7.45, 

Kolej ubwodowa •. 

tm:::~i:zna lnowl6dz nad rz. Pilicą 
·Ęetnie mieszł{ania umeblowane 

w lasach palskich- lekarz, apteka, restauracja - dwa pen• 
sjonaty, poczta telegraf na miejscu, tortepian, czyte :nia. lawn­
t,unis-kąpie•e ciepłe i rzeczne. - -Pięć pociąg6w do Toma• 
azowa--sześć w puwrotneJ drodze.-zosa do sam ego miej­
sca - lando, powo:1:y, omnibus. Wiaaómość: Adw prz;ys. li1re11cweig, 
Zielona 11. m. <i . 6 pop. tel. l~ lS. 309-3-1 

MOWY 

P otrzebne są zdolne panny do pr&· 
cownt sukien. Zawadzka 24 m. 

~ Ul-2 

APARAT DO CEROWANIA 
P OkOj ola ówuclJ. panow z calo­

dzi nnem utrzymaniem. Tamże 
smaczne obiady Nowy Rynek Jo<! 6 
m 27 

P. olrzebnl roznosiciele lub roznosi­
cielki z l<B.uc1ą rb. 5, Wiadomość: 

w administracji .Kurjera", :lachodnia 
37. 456-3 ce 11 a 

1~2 
Rubla 

znak 

cen a 

lY2 
Rubla 

sklepowy 

P iwiarnia zaraz do sprzedania z 
powodu wyjazdu Długa 103 • 

~C5-3 

Pralni~ sprzedam tanio zaraz. Na-
wrot lfl. • r2339-3 

~przedam tanio dom; dochod 1000 r. 
• Wiadomość: Suwalska 22 w skle• 
-ple 4o0 -l 

aemonstrąre s11 we wszystkich naszych sklepach 
~ 
o 
~ 
N 

~klep 110 sprzedania spożywczo­
• dystrybucyj · y w Pabjanicach. 
Wiadomość: Biuro dz!ennill:ów Wa­
dzyńskiego. 441'.l-3 _.KOMPANJA SINGER 
Zaginąi'-dowM Jllł 99674 oddziafu 

-· . • I-go łódzkie o Wsrszawsl!iego 
Akcyjnego 1'owar3ystwa P()życ1k:o· 
we~o Zachodnia 31 459-1 

HEMOROIDY 

-..'agłoęty aowoay ii o~:;Jo, 7tl 77 
A. Oddziału I Łódzkiego Zachodnia 
31 i Nt ~15769, 217511 Oddziału II 
Łód11kiego Pasat Majera J 1 Warszaw­
skiego Akcyjnego Towarzystwa Po· 
ży~ego. 4.37-3 

leczą radykalnie i szybko czopki 1\EKTOSA N. 
Rektosan zmnieisza guzy hemoroidalne tamuie 

krwawienie1 _koi ból, oraz usuwa sw~­
dzenie kisz.lti stolcowej. 

Zdolna· bufetowa potrzebna do cyr-
ku. Wiadomość w butecie oyr· 

ku od 6-ej wiecz. lub Srednla 81. 
Bernkeim. 435-3 
~ag in iµ pJan buaowy domu zua• 

. • iazcę uprasza się o zwrócenie za Rektosan leczy pęknięcia kiszki, stolcowej które 
tak często u kobiet po porodach. si~ 
zdarza; ą. 

nagrodą. Brzeaińalta. 30. L AL Dudek. 
Dian test bez wartości. 441-3 

Zagin"1dowód J-i 88416 Oddziału Reklosan stosować mogą mętczyźni oraz kobie­
ty bez w,ględu na ic.h stan. 

I-go łódzkiego Warszawskiego 
A kcy.jnego Towarz1stwa Pożyczko­
'''"!e:n. Zacho11nia 31. • 417-S 
- - aginąi pies w~żeł, łaty czarne z 

i11d•ł we ...,szysłklch aptekach I •kł•dacł. aptecznych. 
Repre•entanta Towa!':aysłwo Chetnlkol, Wa!'sz•w•• 

Ważne uia j'ań! 
SPECJALNY 

FRYZJERSKL SALON dla PAN 

-„ EUGENJA" 
KARTO WSKA 

Łódź, Konstamynowsl<a 5 
'rELEFON M 28-01 

Poleca Szan. Paniom w ł.odzl loko­
iicaeh. 

NAJP1ĘKNIEJSZE CZESA :~IE . 
mycie głowy z natychmiastowym wy­
lrnszen iem (Manlcur) czyszczenie paz­
nokci rarłJowanie włosów i wszeJICie 
roboty w zakres perukarstwa wcho­
dzące. )ako to: loki turuaoowe, war­
koo.y;e i posUsch, 2awsze w najnow­
szym Eitylu wykonywane pod molm 
Klerunlł.tem. Wyuczam upinania naJ­
nowszycłl tr.vzur w 5 Ie kc' J ac h 
Abonament na miejscu i w domach. 

Bankowiec 
z IO-letnią praictyką b11.nkową, obez­
nany z wszelklemi czynnościami ban­
kowemi, Jak: równiez . l!:.irespondencią 
w Językach rosyjskim , polsKim i nie­
miecliun, oraz bucJJ.alterJą poQ.wó1ną 
poszuJl:uJe posa.dy. Zgłos~eu i a sub 
.uambio" przy1mu1e etped. gazety-

- ulałem. Łaskawy zna_Jazca zech-
l i oaprowadzić za wynagrodzeniem. 
.n„ ;nstant.ynowska 57 m. 28. ł58-l 

••••••••••••• ~ aginął paszport, wyaany z magi• „ .., -. stratu m. Łodzi, gub. tiołrkow-
~ :"f łOSZ&nia .,.. -. w-"'ll~: skiej, na imię Heleny Ricnter. 403-3 

-1aginęła książeczka legitymac1jna. 
• wydana z magist.ratu m. Łodzi• 

Al. ó.... k J. ~ Z t1•)1•'u" . wr- na imtę Stanisława Fol 454-J ........ „ ..... przeoa1; meuli ..,,_ 
tolarsko-taplcersk te ' po cenie niżej zaginął paszport, wydany li gmmy 

kosztu z pr:zyczyny zmiany Jok:alu . Bru~zew, p_ow. kolskiego, gub. 
Niebywala okaz•a. Nawrot 87. !<'. · kallskieJ, na Imię Konstant.ego Łass-
Mituzewski. i :H.-9 cza łfl5-5 

S"- w... tlucna1ter rut1nowa- "2P'agłnął paszport, wydany li gminy 
alii&•~• ..,P.Q • n;y b. urzędnik ban- ._.. Dal~ów, pow. łęczyckiego, gu.b. 
kowy, wychowaniec wyższej szkoły kaliskiej, na. imię Stefana Kaozmar­
handlowe!, posiadający zoaJomośd ję- ka łHl-3 
zyków miejscowych poszukule posad1 
Łaskawe zgloszenla uprasza się nad­
syła<! do Adminlst.racji .N. .\{urlera 
Łódzkiego• pod .Bnchalter-korespon• 
dent~. 4ó0ł-0 

D o sprzedania aalasaep do plę­
ciokonnego elel!:trycznego moto­

ru zupełnie nowy Wiadomość: ul. 
Konstantynowstm Ni 18' na parte­
rze w onoynie ostatnia sień. 

370ł-0 

Zagraniczne paszport1 11ał atw ia 
prędko 1 tanto JL. .M:a.rszak ul. 

Długa JW 21, m!eezlr 17 2231-39 

--.Waginęła .tr:art.a od paszportu, wy• 
• dana li fabryki Posn&ńsklego, na 
imię Jana Tomczyka. 4ó7-1 

D o sprz,dania bardzo tanio szaty, . 
bufety, maszyny do szycia i 

maszyny do pończoch. Łagiewnicka 
27 1. ::>zczepańskL 440-3 

Jnsłiłut le Beautł 
le Ji(-lle )łilakowska 

(Zawadzka Jl.i 6) 
(uczeuica prot. Arcbambeau w 

Paryżu) 

U. o wyazteriilwienla Królewdki s~ 
dów gmma Bratoszewice, 30 mórg 

ziemi, ogród owocowy 1500 drzew, 
7 mórg łąki, zabudowania, dwa sta„ 
wy zaryoione. 1'auc1a 2000 rubli. 
Szczegóły PJo•rkowska 28l. Restau. 
rac1a. 42~, 

laiest mam l!: a mł<1,aa, - ia.dna 
• rosjanka ze świeżym poKarmem 
po p1erwszem dzi.ec1rn. Bałucki Ryneli: 
.I\! 7 m ~.l 4łl2-l 

.,...tszyna ;:img~ra illato uzywana 
•·• IJęoenkowa z powollu wyiazdu 
do ;,przt>r'a uia Dziema 2!> - stróz. 

•27-2 
- ebi.e: szaty, łóżJUl, b:ur.11:a, ble­
..... liźuiarin stoły_ Roiwadow'1ka 
Ni H. u stolarza. 4..!a-~ 

Specjalne lranousko-kosmetyczne 
masaże za pomo~ą lekarskich 
środków Hyglenłczne plelęgoowa· 

Die 1 odmłaaaa.nie cery 

TWARZY 
~ Usunięcie zmarszczek. węgrów, 
O piegów, Krostowatej i ospowatej 
t cery i brodawek. Wzmocnienie 

porostu włosow. Usunięcie aa za 
wsze nlapotrzełJnyoll włosów na 
twarzy. Wy1ączne użyc ;e prepa­
ratów elektrycznych poJJug na1no · 
wszych wy11alaz1ww Opieka lekar­
SJia. Przy1ęcla od 11-1 i od 3-7 w. 

Zarząa foaz . ..Zya. low. Dobr. 
M eble z pokoju stołowego, sypiał· 

Dl W najnowszym Stylu dO sprze- ~omoc•• 
dania u stolarze .PiotrKowslca 174. lllr 

426-3 . 
-----------~;......,;; poda 1e do wiadomości pp. ozłonkó\1 
poszu1mje się wi>pómill:a do nowo ze w ponieuziałell dnia g marca o go-

pat.entowauego wyualazl!:u, do- dzinie 9 wlecz. odbę •tzie ogólne do· 
uiosłego znaczenia, pożą,1any bylby roczne ze \Iranie w 1ou;a1u własnym 
inżynier. Otcrty w a<lministrac1i pis- przy ulJCy PołulloioweJ 20 4:38-1 
ma dla • \\ yua1azcy•. 42!ł-3 --------- -~------W ycla wca k ntoni k•1ąaek, W drukarni St. Książ.ka. Zac.hodnJa 37 


